
Rada Państwa 
ratyfikowała

umowę o stałusie 
prawnym 

wójsk radzieckich
WARSZAWA (PAP)Na posiedzeniu wczoraj, szym Rada Państwa podję­ła szereg- uchwał.Między innymi Rada Pań. stwa ratyfikowała podpisa­ną dnia 17 grudnia 1956 roku umowę między rządem PRL a rządem ZSRR o sta­tusie prawnym wojsk ra­dzieckich czasowo stacjono­wanych w Polsce.

W Częsiochowie-2f SZ całego kraju nadchodzą wiadomości o otwieraniu, tam gdzie tego wymaga dobro pu­bliczne, prywatnych sklepów i kiosków a także kawiarń czy restauracji. Jak się dowiadu­jemy — w Częstochowie po­wstało już 215 nowych placó­wek prywatnych, wśród nich 3 restauracje i sklepy z materia łami budowlanymi.

Lord Clement Attlee z żoną 
nawet przebywając na Flory­
dzie w USA nie zapomina o 
tradycyjnej angielskiej popo­
łudniowej herbacie. Przyjechał 
on tu na cykl odczytów, zapro­
szony przez Związek Studen­
tów t- Uniwersytet w Mierni.

Fot. — CAF

Oświadczeń e agencji TASS 
zamieszczamy na str. 2

W marcu montaż
reaktora atomowego
pod Warszawo

WARSZAWA (PAP) 
Niewielkie osiedle pod War

szawą —■ świerk. Tu, wśród 
kilkunastoletnich sosenek, 
nad świdrem, wyrosły już wy 
soko dwa pierwsze olbrzymie 
gmachy Centralnego Ośrod­
ka Badań Jądrowych. Pierw­
szy, większy z tych gmachów 
— to pomieszczenie dla spro­
wadzonego ze Związku Ra­
dzieckiego reaktora atomo­
wego, którego montaż roz- 
pocznie się w marcu bież, ro­
ku. Drugi zaś — to tak zwa­
ny gmach fizyki, w którym 
znajdą pomieszczenia pracow­
nie i laboratoria z zakresu 
fizyki jądrowej. Obydwa bu­
dynki są już gotowe w stanie 
surowym — prowadzone są 
tam obecnie prace wykoń­
czeniowe. W bliskiej już przy 
szłości rozwinięte tu zostaną 
szerokie badania z dziedziny 
atomistyki, które pozwolą 
wyjść naszej nauce z dotych­
czasowego zacofania.

teBatory"
na linii amerykańskiej?

WARSZAWA (PAP)
Ostatnio, szczególnie na 

Wybrzeżu, słyszy się głosy, 
jakoby została już przesądzo­
na sprawa skierowania stat­
ku flagowego PMH — „Bato- 
rego“ do stałej obsługi linii 
pasażerskiej Gdynia — No­
wy Jork. W związku z tym 
przedstawiciel PAP dowiadu­
je się, że sprawa skierowa­
nia „Batorego” na linię Gdy­
nia — Nowy Jork jest dotych 
czas — otwarta. Jej rozwią­
zanie uzależnione jest całko­
wicie od decyzji strony ame­
rykańskiej.
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Oparty na konkretnych podstawach 
i możliwy do przekroczenia

przy wykorzystaniu rezerw
Narodowy Pian Gospodarczy na rok 1957

WARSZAWA (PAP)
Liczby projektu planu na 1957 rok, zatwierdzonego 

na czwartkowym posiedzeniu Rady Ministrów, przed­
stawiają zwięźle możliwości i zadania gospodarcze na­
szego kraju.

W planach NATO
- broń atomowa

NOPFF JORK (PAP)
Dowódca naczelny sil zbrój 

nych NATO, generał Norstad 
potwierdził raz jeszcze na 
konferencji prasowej w Wa­
szyngtonie, że „strategia o- 
bronna NATO“ zakłada uży­
cie broni atomowej. Argu­
mentował on przy tym, że 
można obronić Europę w 
przyszłej wojnie przed „ata­
kiem radzieckim” jedynie za 
pomocą broni atomowej. 
Obrona przy użyciu broni 
konwencjonalnej wymagała­
by „astronomicznej liczby” 
żołnierzy.

Nareszcie lPo 17 latach (!) oczyszczony został z min i oznakowany — tor wodny Hel-Gdańsk. Ru­szyła na nim żegluga. Tor ten gęsto zaminowali w czasie woj ny Niemcy. Trzeba przyznać, że nasze władze morskie raczej nie spieszyły się z doprowa­dzeniem do stanu używalności bądź co bądź dość ważnego szlaku... (a)
+ na taśmie 
dalekopisu*

PODATKI W NRF
wzrosły w ub. roku o 
proc, w porównaniu z 1355 
rokiem. Ogólna suma podał-

■' ków w roku ubiegłym wyno­
siła 38 miliardów 400 milio­
nów marek.

60 LUKSUSOWYCH 
SAMOCHODÓW

marki „Cadillac", które ko­
sztować będą — milion, do- 
laróie, wykona dla króla Ibn 
Sauda koncern „General Mo 
tors". Wszystkie samochody 
będą, miały kosztowne wnę­
trza. Szyby robione ze spe­
cjalnego szkła, dzięki któ­
remu pasażerowie będą 
wszystko widzieć, natomiast. 
nie będą widziani z ze­
wnątrz.

RZĄD KADARA
ponownie skrócił godzinę 
policyjną w stolicy Węgier. 
Obecnie obowiązuje ona od 
północy do godziny 4 rano.

Plan zakłada wzrost glo­
balnej produkcji przemysłu 
o 4,2 proc. Jest to tempo wol 
niejsze niż w ub. roku.

Mimo to plan tegoroczny 
ma znaczne możliwości prze­
kroczenia — wyższe niż w ub. 
roku.

WYDOBYCIE WĘGLA 
KAMIENNEGO

zaplanowano w wysokości 93 
min. ton, co oznacza spadek 
o 2 min. 150 tys. ton, w po­
równaniu z rokiem ub., kiedy 
górnicy przepracowali 24 nie­
dziele obowiązkowe, podczas 
gdy obecnie zaplanowano 
tylko 12 niedziel — i to do­
browolnej pracy. W związku 
z tym i w związku ze zwięk­
szonym zużyciem węgla w 
przemyśle, transporcie i na 
potrzeby opałowe ludności, 
zmniejsza się eksport węgla 
o ponad 7 min. ton, co spo­
woduje pewne trudności w 
w bilansie handlowym i płat­
niczym.

WZROST PRODUKCJI 
HUTNICTWA

ma wynieść, jeśli idzie o su­
rówkę 6,7 proc., stal — 7,2 
proc., wyroby walcowane — 
7,1 proc.

Ze względu na ogranicze­
nie nakładów inwestycyj 
nych w przemyśle maszyno­
wym planuje się na bieżący 
rok wzrost produkcji global­
nej tylko o 6,3 proc.

Przemysł maszynowy do­
starczy na rynek o połowę 
więcej różnych artykułów, 
niż w ub. roku, a między in­
nymi 62 tys. motocykli i sku­
terów, 200 tys. rowerów, 16 
tys. odbiorników telewizyj­
nych i 600 tys. odbiorników 
radiowych.

Plan stawia przed przemy­
słem maszynowym zadania wy 
konania ok. 170 prototypów, 
rozpoczęcia ok. 110 nowych se­
ryjnych produkcji maszyn, urzą 
dzeń i aparatury oraz ok. 180 
opracowań konstrukcyjnych u- 
możliwiających podjęcie pro­
dukcji w latach przyszłych.
PRODUKCJA PRZEMYSŁU 

CHEMICZNEGOwzrosnąć ma o 14 proc., tj. nieco więcej, niż w ub. roku.W przemyśle lekkim wzrost produkcji tkanin wełnianych (licząc w metrach bież.) wy­niesie 5,8 proc., bawełnianych — 1,8 i jedwabnych — 4,9. Du­ży nacisk kładzie plan na stoso wanie w produkcji tkanin a- pretury odpornej na gniecenie się. kurczenie itp.Produkcja oouwia łącznie z gumowym ma wynieść 60.416 tys. par, tj. o ip,8 proc, więcej niż w ub. roku.Zwiększy się produkcja arty kułów konsumpcyjnych przez przemysł drobny.BUDOWNICTWOMIESZKANIOWEZOR oddać ma do użytku 
111,5 tys. izb, wobec 88 tys. w ub. roku, kiedy do wykonania planu zabrakło ok. 20 tys. izb. Jednak izb wybudowanych cal kowicie w tym roku ma być tylko 92 tys.; pozostałą ilość stanowią izby, których przed­siębiorstwa budowlane nie zdążyły wykończyć w ub. roku. Będą one gotowe w I kwartale br. Poza tym plan orzewiduje wybudowanie przez spółdziel­nie budowlane i indywidualne budownictwo, dzięki pomocy kredytowej państwa — ok. 35

Nakład 96 750

tys. izb. Budownictwo prowa­
dzone prze® poszczególne resor 
ty i rady narodowe powinno 
oddać do użytku również ok. 
34 tys. izb. Ogólna liczba izb, 
które mają być wybudowane 
w br. w miastach, wyniesie ok. 
183 tys.Wobec zwiększenia docho­dów chłopów, a także więk­szych dostaw materiałów bu­dowlanych dla wsi, plan prze­widuje wzrost budownictwa wiejskiego ze środków włas­nych chłopów.Projekt planu podkreśla w związku z tym potrzebę ma­ksymalnego wykorzystania miejscowych rezerw w pro­dukcji materiałów budowla­nych, a zwłaszcza uruchomie­nia nieczynnych obiektów te­go przemysłu.
PERSPEKTYWY ROZWOJU 

ROLNICTWANa ustalenie w projekcie planu zadań w dziedzinie rol­nictwa wpłynęło szereg oko­liczności, a przede wszystkim opóźnienia w przeprowadzeniu siewów ozimin i niedostatecz­ne przygotowanie gleby pod zasiewy jare. Uwzględniono także nie wystarczające zaopa­trzenie rolnictwa w nawozy sztuczne. Były wzięte pod u- wagę trudności wynikające z rozwiązania licznych spółdziel ni produkcyjnych. Dlatego też ustalono ’?yzi- -st produkcji roś­linnej na 3,5 proc., a więc niż­szy xv porównaniu z latami u- biegłymi.Oceniając sytuację hodowla­ną bardzo ostrożnie, ustalono wzrost produkcji zwierzęcej na 3,3 proc. M. in. żywca — 2.7 proc., mleka o 5,5 proc. Można spodziewać się, że na­stąpi przekroczenie tego wskaś nika ze względu na znaczne zasoby pasz.
Decydującym czynnikiem 

we Wzroście dochodów pie-
(Ciąg dalszy na str. 2)

Tragiczna katastrofa
w Kalifornii

NOiry JORK (PAP)
Przelatujący nad doliną San 

Fernando (stan Kalifornia) ame­
rykański myśliwiec odrzutowy 
zderzył się z olbrzymim transpor­
towcem. Oba samoloty eksplodo­
wały i stanęły w płomieniach. Za­
łogi ich poniosły śmierć.

Szczątki rozbitych maszyn spa­
dły na boisko szkolne w miastecz 
ku Pacoima. w tym czasie 15 ucz­
niów odbvwało na boisku ćwicze­
nia gimnastyczne. Ilość ofiar 
wśród uczniów nie została jeszcze 
ustalona. Według prowizorycz­
nych danych 4 uczniów zostało 
zabitych, a ilość rannych waha się 
w granicach 20—eo osób.

Urealnienie cen na niektóre artykułyZ dniem 1 lutego br. doko­nano dalszej zmiany cen deta­licznych, hurtowych i zbytu niektórych grup produktów, przewidzianej uchwałą Rady Ministrów z 22 XII 1956 r. Ustalono więc zmianę cen szkła płaskiego (przecena obejmuje handel uspołeczniony i punk­ty usługowe), zmianę cen wy­robów i przetworów papierni­czych oraz materiałów biuro­wych i szkolnych produkcji przemysłu kluczowego, arty­kułów kanalizacyjnych, sprzę­tu instalacyjne - sanitarnego, centralnego ogrzewania i arty kułów piecowych oraz odle­wów. Dokonano zmiany cen wyrobów drzewnych gospodar­stwa domowego produkcji za­kładów przemysłu kluczoxve- go (przecena obejmuje wyłącz­nie handel uspołeczniony). Po­nadto postanowieniem PCK xvprowadzono nowe ceny de­

Solistka Opery w Nowosybirsku Emilia Szumiłowa, przed 
wyjściem na scenę. Odtwarza ona partię taneczną Kotki 
w balecie Czajkowskiego „Śpiąca królewna". O wybit­

nych tancerkach czytajcie na str. 3.
Fot. — CAF

Napastliwa wypowiedź von Brentano
w Bundestagu 

pod adresem Polski
BONN (PAP)
W Bundestagu rozpoczęła się oczekiwana z dużym zain­

teresowaniem w kołach politycznych debata nad polityką za­
graniczną rządu. Boński minister spraw zagranicznych von 
Brentano złożył deklarację, której sens zawarty jest w stwier 
dzeuiu, iż NRF nie zamierza rewidować swej polityki. Dekla­
rację prśerywały okrzyki na ławach opozycji, które spotęgo­
wały się, kiedy von Brentano dowodził, iż rząd federalny 
uczynił wiele dla zjednoczenia Niemiec.W ostrym j napastliwym to­nie utrzymane były wypowie­dzi ministra bońskiego, doty­czące stosunku NRF do Związ­ku Radzieckiego i krajów obo­zu socjalistycznego. Jako argu­ment usprawiedliwiający po­gorszenie się stosunków mię­dzy ZSRR a NRF von Brenta­no podał wydarzenia węgier­skie. Brentano poruszy! rów­nież problem stosunków NRF— Polska. Twierdził on. że „wmó­wiono” narodowi polskiemu, że jest „zagrożony przez zbroje­nia niemieckie, niemiecki im­perializm i niemiecki rewizjo- 

nizm”.
Następnie mówca zaatakował 

granicę na Odrze i Nysie, o- świadczając: „Wraz ze swymi sojusznikami rząd federalny jest jednomyślny co do tego, że ostateczne ustalenie granicy Niemiec trzeba przesunąć do czasu uregulowania tego pro­blemu dla całych Niemiec w wyniku zawartego w warun­kach wolności traktatu poko­jowego.Tylko rząd ogólnoniemiecki i wybrany przez cały naród parlament są upoważnione do podejmowania decyzji w spra­wie przyszłych niemieckich granic wschodnich. Rząd fede­ralny stoi nadal zdecydowanie na stanowisku/ że rokowania w tej sprawie nie mogą pozo­stawić żadnej wątpliwości, iż i obszarem niemieckim jest ob-
taliczne wozów oraz części za­miennych do wozów gospodar skich produkcji przemysłu klu czowego.Zmiany te mają na celu ure­alnienie cen, a więc mają ten­dencje zarówno zwyżkowe jak i zniżkowe. Na przykład ce­ny na wyroby papiernicze pod wyższono przeciętnie o 70 pro­cent, wyroby drzewne (rysow­nice. linie, ekierki) o ponad 100 proc., a jednocześnie obniżo­no ceny na pióra wieczne (z 18 zł na i2 zł), segregatory (z 15 na 12 zł), kalkę techniczną itp. Artykuły drewniane gospodar stwa domowego podrożały o 70—80 proc, w związku z pod­wyższeniem cen surowca i zmia ną wadliwej dotychczas kalku­lacji. Dla przykładu kilka no­wych cen: deseczki do mięsa 5—8,50 zł, wałki do ciasta 15 i 
9 zł, wieszaki 0,70—6,20 zł itp.

szar objęty granicami Rzeszy Niemieckiej w dniu 31 grudnia 1937 r i że naród nlemlecJr nie może zaakceptować linii Odra —Nysa ani jako obecnej, ani jako przyszłej granicy Nie­miec”. Von Brentano zapew­niał w dalszym ciągu swego przemówienia, że Niemcy za­chodnie nie zamierzają użyć przemocy i że opowiadają się za uregulowaniem sprawy gra­nic w drodze rokowań...Odpowiadając na krytykę po lityki jednostronnego wiązania się Niemiec zachodnich z Pak­tem Atlantyckim, Brentano wywodził, że to właśnie pań­stwa zachodnie zmuszone były do zawierania paktów wojsko- xvych wobec groźby agresji ze strony Wschodu. Co więcej, zdaniem von Brentano, układ warszawski ma charakter „pak tu agresywnego”.Von Brentano» nawiązał do postulatu wysuwanego przez socjaldemokrację, aby rozwią­zać pakty wojskowe i utworzyć system zbioroxvego bezpieczeń­stwa w Europie. Wyraził on wątpliwości co do tego, czy sy­stem bezpieczeństwa zbiorowe go, za którym stałyby jedynie gwarancje ONZ, mógłby rze­czywiście zapewnić bezpieczeń stwo.W odpowiedzi na krytyczne wystąpienie Ollenhauera von Brentano oświadczył, iż SPD domagając się stosunków dy­plomatycznych z Polską zapo­mina widocznie, że w ten spo­sób stworzono by nowy pre­cedens nawiązania stosunków z państwem, które uznaje Nie­miecką Republikę Demokraty­czną. Nawiązanie stosunków ze Związkiem Radzieckim mini­ster boński tłumaczył faktem, iż ZSRR uznaje wprawdzie NRD, jest jednak jednym z mo carstw okupacyjnych, od któ­rych zależy sprawa zjednocze­nia.
Tajemnicze
cmentarzysko

WROCŁAW (PAP)
Robotnicy, obsługujący koparkę 

na ul. Podwale Oławskie we Wro­
cławiu, natknęli się na głębokości 
ok. 1,5 m na szkielety ludzkie.

Wstępne badania pozwoliły 
stwierdzić, że szkielety pochodzą 
sprzed co najmniej kilkudziesięciu 
lat. Ilość szczątków ludzkich jest 
b. duża, najprawdopodobniej kil­
kaset.



*8Rządy USA, AngSii i Francji
Dl dążą do rozwiązania sprawy rozbrojenia

Oświadczenie agencji TASS
mosaifa (PAP)
AGENCJA TASS OGŁOSI­

ŁA 1 BIEŻ. MIEŚ. OŚWIAD­
CZENIE, W KTÓRYM MIĘ­
DZY INNYMI CZYTAMY:

zbrojnych ZSRR, znajdują­
cych się na terytoriach kra­
jów — uczestników Układu 
Warszawskiego.

Rząd radziecki zapropono­
wał także zawarcie paktu

Gordon:PoFska delegacja
handlowa
wyjedzie do Moskwy

WARSZAWA (PAP)
W przyszłym tygodniu uda 

się do Moskwy polska rządo­
wa delegacja handlowa z mi­
nistrem handlu zagraniczne­
go W. Trąmpczyńskim na 
czele.

Delegacja przeprowadzi ro­
kowania w sprawie podpisa­
nia polsko-radzieckiego pro­
tokołu o wzajemnych dosta­
wach towarowych i płatno­
ściach na rok 1957.

kr <fi
warunkiem zaefeowaaia pokoju

WASZYNGTON (PAP)
Przewodniczący komisji spraw zagranicznych Izby Re­

prezentantów amerykańskiego Kongresu, Thomas Gor­
don udzielił 31 stycznia wywiadu korespondentowi PAP, 
red. Kern er owi.
Rozmowa toczyła się w ję- jechałbym po raz trzeci... je­

żyku polskim, którym Gor- żeli otrzymam wizę’. Dodał 
don zupełnie dobrze włada, on, że naciai pracować będzie 
W czasie wywiadu Gordon, nad polepszeniem stosunków 
który nie ukrywał zresztą polsko-amerykańskich, 
swych odmiennych zapatry­
wań na szereg spraw, zapy­
tany o stosunek do granic za 
chodnich Polski oświadczył:

i Francję, aczkolwiek propozy­cje te mogłyby stanowić dobrą podstawę rokowań. Taki sto­sunek do propozycji Związku Radzieckiego nie świadczy o dążeniu rządów USA, Anglii i Francji do tego, by przyczynić się do rozwiązania sprawy roz­brojenia. Ci, którzy nie tylko w słowach, lecz w rzeczywisto­ści niepokoją się z powodu wy­ścigu zbrojeń i jego następstw, nie mogą ustosunkować się obo
17 listopada 1950 roku prze nieagresji między krajami 

bloku atlantyckiego a kraja­
mi należącymi do Układu 
Warszawskiego.

Ponieważ rozpatrywanie w ONZ sprawy rozbrojenia nie 
dało konkretnych wyników,rząd radziecki zaproponował jętnie do konkretnych propozy kie^ovZsprawie rozbroienia i zwołanie konferencji szefów cji rządu radzieckiego, zmierza złagodzenia napięcia między- rządów ZSRR, USA, Anglii, jących do tego, aby sprawa ta narodowego. W oświadczeniu Francji i Indu, licząc, ze taka wyszła z impasu, do propozycji tym dokonano wszechstron- konferencja przyczyniłaby zmierzających do urzeczywist­ni annli7v svtnnrii mipri™ się do szybszego uregulowa- niema konkretnych posunięć rozbieżności i do osiąg- w dziedzinie redukcji zbrojeń sia Anelii Francii i Izraela m?cia porozumienia w spra- i sił zbrojnych oraz do zakazu przeciwko'EgipS Lą5 ra! ™ najdonioślejszego i naj- broni jądrowej i zlikwidowa- dziecki wezwał rządy wszyst- Pilniejszego problemu olec­

kich krajów, a przede wszyst- pzasow problemukim rządy wielkich mocarstw, rozbrojenia. .by połączyły swe wysiłki w °ąząc do zapoczątkowania celu podjęcia niezwłocznych w Praktyce realizacji progra- kroków zmierzających do za- mu rozbrojenia i pragnąc pobieżenia wojnie, położenia przezwyciężenia impasu w tej kresu wyścigowi zbrojeń oraz dziedzinie, rząd ZSRR w toku do rozwiązania spraw spor- wieloletnich rozmow nad nych drogą pokojową. oprawą rozbrojenia mejedno-Nowe propozycje radziec- krotnie szedł na rękę mocar- kie, zawarte w wymienionym stw°P, zachodnim i przyjmo- oświadczeniu, przewidywały Jcn Propozycje, redukcję sił zbrojnych i zbro , Odpowiedz szefów rządów jeń poszczególnych krajów, ^rzech mocarstw na propozy- zakaz broni atomowej i wo- ^je rządu radzieckiego z 17 dorowej, zniszczenie zapasów kstopada nie świadczy by­łej broni i jej wycofanie ze najmniej o gotowości USA do zbrojeń państw, jak również bezzwłocznego osiągnięcia niezwłoczne zaprzestanie do- Porozumienia co do pozio- świadczeń z tego rodzaju moJ sił zbrojnych bronią. Propozycje te przewi- . ^lelepłej przedstawia się dywały także' zmniejszenie takze sPrawa zakazu brom wydatków na cele wojskowe, atomowej, likwidację obcych baz woj- , Mocarstwa zachodnie uchy skowych na terytoriach in- lają się w dalszym ciągu od nych krajów, zredukowanie Pizyjęcia propozycji ZjSRR w w ciągu 1857 roku o 1/3 sił sprawie niezwłocznego , za- zbrojnych USA, ZSRR, Anglii Przestania doświadczeń z 
i Francji rozlokowanych w bronią atomową i wodorową.
Niemczech, oraz znaczną re- Jak widać z odpowiedzi Ei- 
dukcję sił zbrojnych USA, senhowera, Edena ,j. Molleta,Anglii, Francji, znajdujących rządy tych państw uchylają się w chwili obecnej na tery- się w istocie rzeczy od bezpo- toriach krajów NATO i sił średniej odpowiedzi na pro­pozycje zawarte w oświad­czeniu rządu radzieckiego Nie można przy tym nie zwrócić uwagi na okoliczność, że ostatnio St. Zjednoczone podejmują kroki zmierzające do dalszego wzmożenia przy­gotowań wojennych, spotę­gowania wyścigu zbrojeń, w tym również produkcji broni atomowej.Nowy plan USA, dotyczący utworzenia i rozmieszczenia na terytoriach innych państw spe cjalnych jednostek wojsko­wych wyposażonych w broń a- tomową, świadczy o wzmoże­niu przygotowań do wojny ato mowej. Stany Zjednoczone kon tynuują także uzbrajanie swych sojuszników w ramach agresywnych bloków.Wszystkie te posunięcia Sta­nów Zjednoczonych świadczą dobitnie o tym, jaką wartość mają deklaracje rządu USA umiłowaniu pokoju i dążeniu do osiągnięcia porozumienia w sprawie rozbrojenia.Rząd radziecki w propozy­cjach swych z 17 listopada wy powiedział się za kontynuowa niem wysiłków w Komisji i Podkomisji Rozbrojeniowej ONZ v/ celu osiągnięcia poro zumienia w sprawie rozbroję nia. Równocześnie rząd radziec ki przedstawił zainteresowa nym rządom swe nowe propo­zycje. Liczył on na to, że na tychmiastowe omówienie ra dzieckich, jak i innych propo zycji, zarówno w organach ONZ, jak i poza nimi przyczyni się do zbliżenia stanowisk po­szczególnych państw i do o- siągnięcia porozumienia w spra wie rozbrojenia. Odpowiedzi rządów USA, Francji i Anglii można jedynie uważać za pró­bę uchylenia się od omówienia tego problemu oraz odwlecze­nia jego rozwiązania na czas nieokreślony. Nie jest przypad kiem, że delegacje USA, An­glii i Francji w istocie rzeczy uchyliły się od omówienia spra wy rozbrojenia na bieżącej se­sji Zgromadzenia Ogólnego i podjęły wszelkie kroki, aby nie dopuścić do uchwalenia przez Zgromadzenie jakiejś rezolucji na temat rozbrojenia.Jak się dowiadujemy, w kierowniczych kołach ZSRR wyraża się ubolewanie z powo du tego, że propozycje radziec kie w sprawie rozbrojenia i złagodzenia napięcia międzyY narodowego nie zostały na ra­zie poparte przez USA, Anglię

wodniczący Rady Ministrów 
ZSRR, Bułganin przekazał 
prezydentowi USA, Eisenho­
werowi, premierowi Wielkiej 
Brytanii, Edenowi i premie­
rowi Francji, Moiettowi o- 
świadczenie rządu radziec-

nia niebezpieczeństwa wojny. nowe]

Produkujemy Lwazam> ie obecnc
przeliczniki elektronowe ce Polski _ w swlnosc*

/n /-'(/(j.szuźj (PAP)
Zespół konstruktorów pod kie­

rownictwem inż. Kurczewskiego z 
Zakładów Wytwórczych Sprzętu 
Instalacyjnego „A-4" w Bydgosz­
czy wyprodukował po raz pierw­
szy w kraju tzw. przeliczniki e- 
lektronowe — niezwykle czułe a- 
paraty do notowania drgań fal po 
wietrznych.

Narodowy Plan Gospodarczy na rok 1051
(Ciąg dalszy ze str. 1) ności, obrocie towarowym i go- 

niężnych chłopów (o 3 mld. zł) spodarce komunalnej. Zmniej- 
będzie zwiększenie średnich szenie stanu zatrudnienia jest 
cen skupu, dostaw wolnoryn- przewidywane m. in. w prze- 
kowych, cen skupu wynikają- myślę maszynowym i budow- 
cych ze zmniejszenia obowiąz- niotwie. Liczby projektu planu 
kowych dostaw zbóż, zwięk- nie uwzględniają w pełni prze 
szenia dostaw wolnorynko- widywanego zmniejszenia licz 
wych i ze wzrostu dostaw by pracowników administra 
żywca. Na tych to wynikach cyjnych, a także zwiększenia finansowych projekt planu etatów dla przedsiębiorstw opiera zmiany w ogólnej struk handlu wewnętrznego, co u- turze inwestycji w rolnictwie, możliwi zatrudnienie w tej sprzyjające rozwojowi pro- dziedzinie znacznej części zwal dukcji rolniczej. nianych pracowników. Prze-Zadania zwiększenia dostaw w/duje S1^ wzrost zatrudnie- PGR uzależnia się od wzro- nl'a w rzemiośle i chałupnic~___ _ twie o kilkadziesiąt tysięcyktórą można osiągnąć os°^-Dla rozładowania sprawy zatrudnienia w miejscowo­ściach, gdzie ona najostrzej występuje, przewiduje się fun dusz interwencyjny 200 min
stu zatrudnienia i wydajności pracy,przez stosowanie odpowied­niego systemu bodźców eko­nomicznych dla PGR, a także przez poprawcę warun­ków mieszkaniowych robotni.ków rolnych. M. in. mają oni zk Prawidłowe wykorzysta- otrzymać w br. 20 tys. nowych n^e funduszu interwencyjnego

haeisma R&eławieb

granica na Odrze i Nysie 
powinny zostać utrzymane. 
Odwieczne ziemie polskie — 
Ziemie Odzyskane — są obec­
nie zamieszkałe i zagospoda­
rowane przez miliony Pola­
ków. Utrzymanie tej granicy 
uważam za żywotny waru­
nek zachowania pokoju w 
Europie i trwałego pokoju na 
całym świecie“.

Gordon opowiedział się za 
rozszerzeniem polsko-amery­
kańskiej wymiany handlowej, 
zwłaszcza zaś za sprzedażą 
Polsce amerykańskich ma­
szyn rolniczych i niektórych 
maszyn dla przemysłu, ażeby 
vz ten sposób przyczynić się 
do poprawy sytuacji ekono­
micznej w Polsce.

Opowiadam się również za 
jak najszerszą wymianą kul­
turalną — oświadczył dalej 
amerykański kongresman. — 
Sądzę, że między innymi po­
winniśmy doprowadzić do 
wymiany studentów, pożąda­
na jest również wymiana de­
legacji kulturalnych.

Cieszy mnie wolność religii, 
jaka panuje obecnie w Pol­
sce, oraz wolność słowa. Wy­
razem wolności, jaką posiada 
rzeczywiście naród polski, są 
niedawne wybory 

Na pytanie, czy był w Pol­
sce, Gordon odpowiedział: 
„Byłem w Polsce dwukrotnie 
— w r. 1945 i 1947. Poznałem 
wówczas między innymi pa­
na Gomułkę. Chętnie przy-

— mszcze^e
WROCŁAW (PAP)
W piwnicach Muzeum ślą­

skiego we Wrocławiu niszcze­
je słynna Panorama Racła­
wicka. Obraz ten. lekko uszko 
dzeny w kilku miejscach, wy­
maga odnowienia i konser­
wacji.

Już od blisko roku sprawa 
Panoramy Racławickiej jest 
we Wrocławiu tematem licz­
nych obrad, posiedzeń, kon­
ferencji. komisji itp.

Do tej pory nie zrobiono 
nic, aby zabezpieczyć i udo­
stępnić publiczności słynny 
obraz.

Warto przy okazji zasygna­
lizować interesującą propo­
zycję śląskiej gazety popołud­
niowej ,,Wieczór“. Ta propo­
nuje umieszczenie obrazu w 
specjalnym pawilonie w Wo­
jewódzkim Parku Kultury i 
Wypoczynku w Katowicach.

Redakcja wyraża przeko­
nanie, że fundusze na ten 
cel ofiaruje społeczeństwo 
śląska i całego kraju.

Na zasadzie
pełnego
równouprawnienia

WARSZAWA (PAP)
1 bm. podpisano w Warsza­

wie układ o obrocie prawnym 
w sprawach cywilnych, ro­
dzinnych i karnych pomię­
dzy Polską a NRD.

Układ oparty jest na zasa­
dzie pełnego równouprawnie­
nia obywateli każdej ze 
stron w zakresie ochrony 
prawnej i sądowej na tery­
torium drugiej strony i sta­
nowi poważny wkład do za­
cieśnienia współpracy między 
Polską a NRD.

Eisenhower zajęty 
Ibn Saudem 
Marze - ks. Maszurem

NOWY JORK (PAP)Prezydent Eisenhower wy­dał przyjęcie na cześć prze­bywającego w Stanach Zjed­noczonych króla Arabii Sau­dyjskiej Ibn Sauda. Obydwaj mężowie stanu zapoczątkowa­li wczoraj prywatne rozmowy dotyczące sytuacji na Bliskim Wschodzie. Dzisiaj rozmowy te będą kontynuowane. „Waszyngtońscy eksperci od spraw bliskowschodnich — pi sze Reuter — sądzą iż pre­zydent Eisenhower starać się będzie wywrzeć wpływ na Sau­da, aby ten z kolei wpłynął w sposób łagodzący na stanowi­sko prezydenta Egiptu, Nas- sera”.W dniu dzisiejszym lekarze waszyngtońscy zbadają trzy i pół letniego synka Sauda ks. Maszura, który jest czę­ściowo sparaliżowany-
1145 km. na godzinę

Przed paru dniami bombowiec 
odrzutowy US-Army B-47 przele 
ciał nad terytorium USA (od mb 
rza do morza) w ciągu 3 godz. 47 
min. (1145 km/godz.). Lot odbywał 
się na wysokości 12.000 m przy 
temperaturze minus sześćdziesiąt 
siedem stopni. Warto dodać, że 
przed dwoma laty amerykański 
myśliwiec przeleciał tę trasę 
w tym samym czasie, (a)

izb mieszkalnych.
TRUDNY BILANS 

PŁATNICZY
Po raz pierwszy w tym ro­

ku ogólne obroty handlu za-

może dać dodatkowe zatrud­nienie ok. 12 tys, osób.
DOCHÓD NARODOWYMały stosunkowo wzrost glo balnej produkcji, założony wgranicznego mają przekroczyć Pr°jckcie planu na br. wpły sumę 8 miliardów rubli (czyli na wysokość dochodu na 2 mlrd. dolarów). Jeżeli cho- rodowego, który wzrośnie o 12 dzi o import, to stosunkowo rn^- Z1 (4>7 proc.) w stosunku największy będzie wzrost do- dochodu w roku ub. Zmniej staw zagranicznych przemysło szony stosunkowo udział wy wych wyrobów konsumpcyj- datków inwestycyjnych, a tak nych i surowców na dodatko- że zmiany w strukturze handlu wą ich produkcję o przeszło zagranicznego — pozwolą prze 100 proc., artykułów żywno- znaczyć niezbędne dodatkowe ściowych i surowców do pro- na wzrost funduszu płacdukcji żywnościowej — o 37,7 2 tytułu podwyżek przyzna proc, oraz surowców dla in- n-Ych w 1956 r.nych przemysłów i paliw — o 23,6 proc. Sytuacja w bilansie płatniczym handlu zagranicz­nego będzie nadal trudna (zmniejszenie eksportu węgla, koksu, cukru i niektórych in­nych wyrobów), toteż niewyko­nanie planowanych na ten rok zadań eksportowych m usiałoby spowodować zaburzenia w handlu zagranicznym, które miałyby wpływ na gospodarkę całego kraju. W tym roku cho­dzi głównie o wygospodarowa­nie dodatkowych towarów, zwłaszcza maszyn i urządzeń przemysłowych, które można by przeznaczyć na eksport, a także o utrzymanie importu jedynie w zaplanowanych gra­nicach.

Czyjhy spełnione 
marzenia?

Przyznajmy, w latach szkolnych 
niemal wszyscy marzyliśmy 
tym, aby dało się skonstruować 
takie urządzenie za pomocą któ­
rego... wiedza sama wchodziłaby 
do głowy. Jak donosi prasa fran­
cuska, psycholog Jacąues Gene- 
vay dowodzi, iż jest rzeczą zu­
pełnie możliwą uczenie się... we 
śnie. Francuski psycholog propo­
nuje nadawanie lekcji np. języka 
przez głośnik ulokowany pod 
głową śpiącego. J. Genevay do­
wodzi także, iż rezultaty osiąg­
nięte tą drogą mogą być znakomi­
te! (a)

Specjalność: galanteria
(Od warszawskiego przedstawiciela „Głosu")

Ustawa
o więziennictwie 
— na warsztacie

(lnf. wl.)Według otrzymanych przez nas informacji, w Minister­stwie Sprawiedliwości odbyła się w ostatnich dniach ub. mieś, wstępna dyskusja nad tezami do projektu ustawy o więzien­nictwie. Specjalna komisja przedstawiła 112 tez, z któ­rych szczególniej interesująca wydaje się być zasada tzw. sy­stemu progresywnego w odby­waniu kary. Polegałby on ną przechodzeniu więźnia co pe­wien czas z tzw. klasy niższej do wyższej i odwrotnie, przy czym w każdej z nich obowią­zywałby odpowiedni reżim. Decydowałoby zachowanie więźnia i rezultaty pracy wy­chowawczej nad nim. Szereg tez poświęcono problemom związanym z pracą więźniów, odrębnemu traktowaniu więź­niów śledczych itp. (a)

SPRAWY ZATRUDNIENIA 
I FUNDUSZU PŁAC

Zatrudnienie w gospodarce 
socjalistycznej wzrosnąć ma o 
około 200 tys. osób, głównie w 
przemyśle, transporcie i łącz-

Kania 2"
— nowy samolot 
sportowy

Wytwórnia Sprzętu Komu­
nikacyjnego w Mielcu — w 
oparciu o własne biuro kon­
strukcyjne — kończy budowę 
trzech prototypów samolotu 
treningowego S-4 ,,Kania 2“.

Samoloty , .Kania 2“ prze­
znaczone będą do holowania 
szybowców, a także do nauki 
pilotażu, treningu i wożenia 
skoczków spadochronowych.

Projektodawcą jest inżynier 
z mieleckiej WSK — Euge­
niusz Stankiewicz.

n

Szwajcaria słynie ze swych ze­
garków, Dania z masła i bekonów, 
Włochy z turystyki, „Flatą" i par- 
mezanów, my zdobywamy świat 
nie tylko „Mazowszem", ale rów­
nież śląskim węglem, taborem ko­
lejowym i kilkoma innymi, równie 
bezkonkurencyjnymi rzeczami. W 
najbliższym czasie do produktów 
polskiej narodowej specjalizacji 
produkcyjnej dojdzie zapewne no­
wa gałąź wytwórczości, do której 
zaczynamy brać się zupełnie serio. 
Może nawet zbyt serio. Tą dzie­
dziną jest... galanteria.

Od wielu tygodni sprawa likwi. 
dacji przerostów administracyj­
nych stanowi jeden z nowych pro 
blemów społecznych i ekonomicz­
nych naszego kraju. W najbliż­
szych dniach minister pracy i o- 
pieki społecznej otrzyma z poszczę 
gólnych ministerstw i urzędów 
centralnych, w których jest prze­
prowadzana reorganizacja — pla­
ny zwolnień pracowników admini­
stracyjnych. Akcja ta przebiegnie 
równolegle z usprawnianiem i u. 
praszczanicm gospodarki etatowej 
w innych miastach, zwłaszcza 
większych. Do końca roku poszczę 
gólne resorty „upłynnią" zapewne 
wiele tysięcy pracowników,, dla 
których szeroko otwiera się dziś 
drogi szkolenia zawodowego i zdo­
bywania różnych pożytecznych 
kwalifikacji.

Znaczna część zwalnianych z ad- 
ninistracji przejdzie do rzemiosł;

; drobnej wytwórczości, niektórzy 
uruchomią nawet własne warszta 
ty. Już teraz obse¥wiijemy dość pc 
wszechne zainteresowanie ręko 
dzielnictwem ze strony ludzi, któ 
rzy chcą służyć krajowi i swoin 
własnym rodzinom, dającą nama 
calne efekty pracą — wykonywane 
niekoniecznie przy urzędniczym 
biurku.

Tylko że bardzo wielu organiza­

torów tej akcji oraz bezpośrednio 
zainteresowanych nie dość orygi­
nalnie pojmuje rzemiosło i drobną 
wytwórczość — jako jeden wielki 
aparat do robienia guzików, zaba­
wek i wszelakiej galanterii.

Ministerstwo Przemysłu drobne­
go i rzemiosła już od września ub. 
roku zaczęło szkolić część swoich 
pracowników w nowym zawodzie. 
Przeszli oni w grudniu do pracow­
ni galanterii skórzanej i produku­
ją już teczki, torebki, paski, port­
fele i inne skórkowe drobiazgi. W 
Rzeszowie, w osiedlu Wytwórni 
Sprzętu Komunikacyjnego powstał 
35-osobowy zespół rzemieślniczy — 
który, po otrzymaniu lokalu i po­
życzki. zajął się gorliwie produk­
cją kwiatów do karnawałowych su 
kien, zabawek i tym podobnych 
galanteryjnych cacek.

— Nie jestem, bynajmniej, wro. 
giem galanterii. — Nie wiem jed­
nak, czy generalny kurs na galan­
terię odpowiada, w zupełności celo­
wi naprawy, jaką podjęliśmy w za 
kresie zatrudnienia. Nie ulega wąt 
pliwości. że najłatwiej przestawić 
się na szczoteczki i torebki. — Ale 
łatwe drogi nie zawsze bywają naj 
lepsze... Chyba nikt, komu nie 
obce są sprawy gospodarcze nasze 
go kraju, kto chciałby, abyśmy 
jak najszybciej wyszli z dotych­
czasowego impasu — nie uzna nad 
miernego pędu do warsztatów ga­
lanteryjnych za specjalnie zdrowy 
wówczas gdy dziedzin pracy, czę- 
-lo nawet piękniejszych i me «ft_ 
vsze trudnych do opanowania — 
iest mnóstwo. Chodzi o to, aby w 
i oku akcji likwidowania przero­
stów administracyjnych, pamiętali 
•' tym kierownicy zakładów pracy, 
działacze w radach narodowych i 

komisjach planowania, a wreszcie 
i sami przechodzący na nowe od­
cinki pracy.

Karol RZEMIENJECKI

Wznowienie 
procesu 
6 bm.

SZCZECIN (PAP)
1 bm. w siódmym dniu pro­

cesu uczestników zajść grud­
niowych w Szczecinie po ze­
znaniach ostatnich świadków 
zakończone zostało postępo­
wanie dowodowe.

Wznowienie rozprawy dla 
wysłuchania przemówień 
stron nastąpi 6 bm.

Przeciwko nominacii 
Speidla

LONDYN (PAP)
Były brytyjski minister o- 

brony Shinwell zażądał w 
czwartek w Izbie Gmin, aby 
odwlec ostateczne zatwier­
dzenie Speidla na stanowisko 
dowódcy naczelnego sił zbroj­
nych NATO w Europie środ­
kowej, dopóki nie zostanie 
rozpatrzony wniosek labou- 
rzystów w tej sprawie, zgło­
szony niedawno przez grupę 
deputowanych labourzystow- 
skich. Lord strażnik tajnej 
pieczęci butler wypowiedział 
się w imieniu rządu przeciw­
ko wnioskowi Shinwella.



Taneczne
konjelti
T

erpsychora, jakkolwiek 
jest jedną z najstar­
szych muz na Olimpie, 
to jednak zachowuje nie­

zmiennie swoją wieczną mło­
dość. W tańcu także współ­
czesny człowiek regeneruje swo 
je siły po wyczerpującej pra­
cy, odzyskując słoneczny u- 
śmiech i życiowy optymizm.

Występy nowoczesnej grupy 
baletowe] z Wiednia pod kie­
runkiem Hanny Berger, zorga 
wizowane niedawno w Auli 
UAM, pokazały nowe możli­
wości tańca eksperymentalne­
go, w którym przeważa raczej 
pantomina, podbudowana swoi 
stą symboliką. Niektóre obraz 
ki taneczne wywołały wśród 
widzów niekłamane wzrusze­
nie, bliskie tym przeżyciom, ja 
kie , złączone są z oglądaniem 
filmów Charlie Chaplina.

Wieczór baletowy Olgi Le 
pieszyńskiej i Włodzimierza 
Preobrażeńskiego stanowił 
rzadki ewenement o wysokiej 
randze artystycznej. Rola Ka­
tarzynki w „Don Kiszocie" do 
muzyki Minkusa uchodzi u Le 
pieszyńskiej za jedną z najlep­
szych. W tę postać prostej 
dziewczyny, córki karczmarza, 
artystka wniosła młodzieńczy 
żywioł i bezpośredniość reakcji. 
„Obrazek z przeszłości" Taba- 
rowskiego, bodaj najlepiej u- 
kazał nieograniczone wręcz 
możliwości talentu Lepieszyń- 
skiej i Preobrażeńskiego w pan 
tominie o akcentach groteski.

Ubiegłoroczne występy mu­
rzyńskiego amerykańskiego ze­
społu operowego w „Porgy 
and Bess" Gershwina na sce­
nach polskich — zaintereso­
wały nas również tańcem i ba 
letem amerykańskim, tym bar­
dziej iż żywo tkwią nam je­
szcze w pamięci znakomite wy­
stępy zespołu angielskiego — 
„The Sadlers Wells". Amery­
kańskie tancerki baletowe jed­
nak ustępują poważnie swoim 
rosyjskim rywalkom w zakre­
sie słowiańskiej intensywności 
w pracy i technicznej doskona­
łości. T. S.

Wyprawa po złote runo (1)

dwunastoletniej praktyki, ani łatwe, ani szybkie.Zresztą jest jeszcze inna trud_________ _ _______ ______ ność natury, można rzec, pod-nina poczyna przeobrażać się międzywojennego dwudzie- stawowej. Aby zaczynać ja-w ziemię pagórkowatą, jak stolecia, potem jeszcze tro- kąkolwiek działalność eks-gdyby zakrzepłą w nierów- chę do okupacji i na tym hi- ploatacyjną, trzeba mieć ge-nych falach. Pagórki obficie storia się kończy. Historia wę ologiczne rozeznanie terenuporastają lasami, wśród któ- gla brunatnego, oczywiście. czyli tzw. dokumentację

A/Tniej więcej po godzinie drogi samochodem z Poznania na północny zachód monotonna wielkopolska rów Mieczysław Skępski

rych często prześwitują jezio­ra.Jak żyje się ludziom w tej malowniczej krainie? W czym widzą możliwości gospodar­czego wzrostu swego regionu?

Obejdzie się 
smakiem

Wczorajsza „Trybuna Ludu** — 
wydrukowała na prośbę chłopów7 
wsi Dąbrowa — Radliczyce w f^>w. 
kaliskim — list, adresowany do b. 
właściciela rozparcelowanego ma­
jątku w tej miejscowości. W li­
ście tym dawni fornale 1 robotni­
cy rolni, a obecnie pa.-celanci, przy­
pominają ob. Sowadskiemu, byłe­
mu dziedzicowi z Dąbrowy nie­
zwykle ciężkie warunki, w jakich 
żyli na majątku za Jego czasów. 
Chłopi w dalszym ciągu listu, na­
wiązując do podania Sowadskiego 
o zwrot resztówki, Jakie złożył on 
w Prezydium WRN w Poznaniu — 
przypominają b. dziedzicowi de­
kret o reformie rolnej i — nasz 
Październik, i tak kończą:

A pan, panie Sowadski, 
żywi, wydaje nam się, jeszcze 
jakieś nadzieje i ma jakieś złu 
dzenia. Chcemy panu poradzić 
— żeby pan się tych złudzeń 
jak najszybciej pozbył i dla­
tego właśnie piszemy do pana 
i do niektórych pańskich kole­
gów.” (a)

A przecież niedalekie to la- wiertniczą, ta, gdy w powiecie między- Niestety, w polskim dwuna- chodzkim czynne były 44 stoleciu nikt się o przeprowa- (słownie: czterdzieści cztery!) dzenie takich badań nie poku- punkty wydobycia (zarejestro sił. Inicjatywa indywidualna czego wzrostu swego regionu: wane), z których codziennie nie znajdowała ujścia, a i te- I czy takie możliwości w ogó- wysypywały się tysiące ton renowe władze miały w zasa-lw le istnieją? cennego surowca, gdy tysiące dzie ręce spętane. Gigant cen-Po odpowiedzi na te pyta- ludzi znajdowało na miejscu tralnego planowania nato- nia udajemy się do ziemi mię- pracę i chleb, a nieliczni bo- miast, mając pretensje do prze dzychodzkiej. gacili się, gdy taka stacyjka widywania wszystkichA więc nie po „złote runo”? jak w Sierakowie Wieikopol- zjawisk i możliwości, nie do- Czytelnicy zechcą wybaczyć skim sprawiała wrażenie du- strzegał wielu.metaforyczność tytułu tego żego, ruchliwego dworca to- Tak więc istnieje jedynie reportażu, ale rzeczywiście nie warowego, pełnego wagonów dokumentacja z XIX w. oraz należy go brać dosłownie, i pracowitej krzątaniny. wyniki wierceń niemieckich zChoć kto wie, czy w istocie Czy tylko ob. B. potrafi z lat okupacji. Ale gdzie one odbiega daleko od prawdy?... tej przeszłości wyciągać real- są? Prezydium PRN miało ne wnioski na dziś? A co dość dobrą dokumentację. W władcy powiatu z Prezydium 1950 roku zainteresowała się Powiatowej Rady na czele? sprawą węgla ówczesna prze- Władcy powiatu corocznie wodnicząca Prezydium WRN nego gospodarczo obszaru Przypominają się władcom Hetmańska, która całą doku- Wyjątkowo niska w więk- w°iewództwa i, jak na razie, mentację zabrała i odtąd szóści parterowa ’ zabudowa, bezskutecznie dopraszają się o ślad po niej zaginął (nie po zupełny spokój na ulicach Pornoc- Trzeba przecież dość ob. Hetmańskiej, lecz po do- dosyć duzych środków, przede wszy- kumentacji).stkim kredytów na rozpoczę- Dziś chcąc zobaczyć miej-

j\ | iędzychód raczej nie przy- pominą siedziby powia­tu. Bardziej jeszcze nie przy­pomina stolicy jakiegoś moc­nego gospodarczo obszaru.
sprawiają nawrażenieprzygnębiające i jakoś nie BTU“ _chcą się skojarzyć z miejscem Cle działania, trzeba uzyskać sca byłych kopalni trzeba szu które jest siedliskiem powia- zgodę wysokiej warszawskiej kać ludzi, którzy tam kiedyś towych organów administra- centrali- A to, jak wiemy z (Ciąg dalszy na str. i)cji państwowej i gospodar­czej.Ze względu na położenie nad pięknym jeziorem i bo­gate zazielenienie Międzychód wygląda bardziej na miejsco­wość letniskowo-wypoczyn- kową.Okazuje się, że ani podej­rzenia o mocny kościec go­spodarczy, ani złudzenia co do letniskowego charakteru nie sprawdzają się Ludzie tu­tejsi mówią o tych sprawach jak o świetnej karcie prze­szłości, którą historia bez­powrotnie odwróciła, pozosta­wiając żywym dosyć mizerną satysfakcję przekazywania jej treści dzieciom i wnukom w formie ustnej tradycji.Ale nie wszyscy tak to poj­mują. Zupełnie inaczej rozu­muje znany tutaj przedsię­biorca ob. B., który bynaj­mniej nie ukrywa swojej chę­ci uruchomienia w Między­chodzie... kopalni węgla bru­natnego. Jak słyszymy, suge­rował już to nawet niejedno­krotnie miejscowym władzom.W ogóle trudno obcęmu roz mawiać z Międzychodziana- mi (tak chyba wolno nazwać mieszkańców powiatu mię- dzychodzkiego?), by rozmowa

nie zeszła na temat węgla.Sięga się do czasów sprzed1 wojny światowej, do okresu

Ile Warszawa 
ma samochodów?Według „norm” belgijskich czy amerykańskich, stolica na­sza powinna posiadać ponad 300 tys. samochodów. Będzie­my musieli jednak nieco po­czekać nim warszawska moto­ryzacja osiągnie taki stopień rozwoju. Na 1 stycznia br. bo­wiem było w Warszawie zale­dwie: 11.200 motocykli i 17.100 samochodów. Z tego 9.600 sta­nowiły ciężarówki, a resztę (7.500) — wozy osobowe. Cie­kawe, że obecnie więcej jest w Warszawie (3.800) samocho­dów prywatnych, aniżeli sta­nowiących własność instytucji (3.700). (a)

Mekka, w styczniuRok 1956 był rokiem wiel­kich zdobyczy wiedzy. Dokonano odkrycia antypro- tonu, projektowanie lotów mię dzyplanetarnych przeszło z
Co pięłnasły człowiek 

niewolnikiem

Współczesny balet amerykań 
ski poszukuje nowych dróg 
ekspresji tańca, eksperymen­
tując śmiało i na tym polu. — 
Nie zawsze próby te uwieńczo­
ne są pełnym artystycznym po 
wodzeniem, niemniej stworzo­
no szereg bardzo oryginalnych 
nowoczesnych kreacji tanecz­
nych i kompozycji choreogra­
ficznych. Oto taniec pt. „Obłęd 
ne majaczenia'*, symbolizujący 
ruinę współczesnej cywilizacji 
i okrzyk protestu przeciwko 
temu.

H9H
BARBARA GOŚLIŃSKA i WŁADY­
SŁAW MILON — jako Aurora i książę 
Desire w „Śpiącej królewnie" Piotra Czaj­
kowskiego, tworzą dobraną parę w popi­
sowych partiach tego klasycznego baletu, 

wystawianego przez Operę poznańską.
Fot. (2): Grażyna Wyszomirska

doradza wprawdzie wiernym taką wspaniałomyślność, obie cując za to odpuszczenie grze­chów, ale niestety, w większeLUU w , _____ _ści wypadków niewolnika wy zwala się wtedy, gdy stary i wyniszczony nie przynosi już korzyści. Wówczas zmuszony jest on żebrać u progu me­czetów i kończy życie w wa-
—j -------- _ nym źródłem praw dla kra-krainy fantazji do rzeczywisto ju, w którym urodził się Ma­ści. A w tym samym roku, na homet.targu Mekki, w Arabii Sau- Arabii nie zezwala się nadyjskiej, sprzedano w niewo- przykład na sporządzenie ja- ^nr^ph^ipszcze odlę pół miliona istot ludzkich, kiejkolwiek podobizny czło- rje^.ok gwiexa. W Mekce miałem z te- przypadku drugim czło-go powodu poważne meporo- wiekoV wydziera się wolność 

zu™!?.nle 2 funkcjonariuszem przemocą> jak działo się pod-Arabia Saudyjska jest Ski? aparaty foW^iiTzne^oo czas wojen 1 najazdów na n'e ogromną pustynią, o powierz- nieważ Koran zaSanS ftto- S^Ya^nifnrowadril^ wo chm dziesięć razy większej od prafowaA Odnowiedziatem że od 40 lat nie Prowadzi 3UZ Włoch, na której z rzadka roz Koran SDisan? w roku 1500 jen 1 otoczona ^est wyiączme rzucone są nieliczne miasta i aie móg^ani oozwateć ani^a bajami muzułmańskimi — a oazy. Posiada 8 milionów mie brania/‘ robSda 1 toto"rai?" więc teoret>’cznie zdobywanie szkańców, z czego 500 tys. nie wynalezione! w 300 l^oóź- niewolników siłą nie jest już wolników — a więc co piętna- niei jednak noliciant by^in możliwe. A jednak ilość me- sty człowiek jest tu niewolny. zdan-a- Koran o nie Se wolników w Arabii stale JwzraArabia Saudyjska nie. zaprze- Xmtaa-a wiąc n°ie“2t donteóTnictwaT^wszelkTfn- zwo.lona' Czego nie ma w Ko z „znawoć za ‘niewolni-terpelacj. w? lejodpo T “ ",e m0Ze byC 1 w ków jedynie tych, którzy byliwłada, że instytucja niewól- w „biegłym roku wielka tir TTTT STfT™ nictwa opiera się na prawach wł„Ka wv«?vłała dn red nia’ a zatem nie uznaje naKoranu, który może być jedy d ° ilość cemenlu Prze Przyszłość za dopuszczalne po oy pewną ilosc cementu. Prze padanie w niewoię ludzi woj_ — syłka została zamówiona i za- ^vcbkontraktowana według wszel- 1 y obowiązujących form,kich ___ . ...lecz na workach odbity był, niestety, znak firmy: głowa Minerwy.' Władze arabskie uznały to za świętokradztwo i poleciły wyrzucić worki morza.
Co tydzień...

obcinanie dłoniW Arabii do dziś dnia kradzież ucina się dłoń. Egze

Oprawca
przy swojej robocie3 j Skąd więc biorą się nowi do niewolnicy? Handel żywym to warem ma obecnie dwa szla­ki: wschodni i zachodni. Oby­dwa przebiegają w pobliżu Zwrotnika Raka, który kup­cy zwą jeszcze dotychczas „li nią czarnej kości słoniowej”. za Punktem wyjścia pierwszego—----- . . - ;T z nich są kolonie angielskie ikucja odbywa się rano, w pią francuskie — tereny Senega- tek, swię,y dzień muzułma- Nigerii j Dahomey. Władze n°w, *\a publicznych placach koioniaine wiedzą doskonale o w Geddzie, mieście odległym o istnieniu, tego procederu, ale 8 godzin lotu od Paryża w nie przeszkadzają mu, kieruje mieście wytwornych hoteli i nim zaś garstka białych kry. luksusowych samochodów minalistów, na czele której co tydzień obcina się dłonie. stoi kapitan Krumholtz, były Przestępca dopuścił się dowódca oddziału SS afrykań kradzieży po raz pierwszy - skieg0 korpusu Rommla. odcina mu się lewą dłoń, prjy punktem zbornym dla wszyst drugiej prawą siopę. Jeśli kich karawan jest oaza w me zaprzestanie i nadal zło- masywje Tibesti na granicy Li dziejskiego procederu, ucina bii stąd towar ludzki zost jemu się w dalszej kolejności prawą dłoń i lewą stopę. A tuż obok — nowoczesny am­bulans czeka, aby przewieźć

przesłany wzdłuż Zwrotnika przez Sudan albo Wyżynę Erytrejską.Drugi szlak, lądowy, prowarannego do szpitala, gdy tylko d . wybr qz t * p akt sprawiedliwości zostanie 5“ o z ™^£zezy f 2 -1 o dokonany Oto Jeden z tvnn- skiej> P°między oazami Burai- aoKonany. uto jeden z typo- bi . sułtanatów Omaru i Mu- wych kompromisów pomiędzy skatu (obydwa d protektoraSS7" kK0JzX ścSTs^ tem angielskim? Od niepa- .k częst0 scieraJ4 się miętnych czasów były one
A* rst/ii ~ *oznaczane na mapach żeglar-

Wócłka — W konspiracji ,skich;TPako, Wybrzeża Piratów~ 1 lub Niewolników. Zyją tamKoran zabrania alkoholu, całe plemiona, wyspecjalizo-Za jego używanie grozi pu- wane w łowach na towar bliczną chłostą. Amerykanie z ludzki, pozostające na rozkazy Aramco, towarzystwa eksploa białych agentów, którzy dwa tującego szyby naftowe nad razy do roku, w marcu i we Zatoką Perską i będącego wrześniu, organizują „wielkie prawdziwym władcą kraju — łowy ’ w głębi Dubai Sciarsa piją whisky w ukryciu, zam- i Muskatu.kńięci w hotelowych pokojach. Ng . Dak|<a| Żadne za to prawo nie za- Hbrania im handlu niewolnika- el Abidi mi. Niewolnictwo nie jestwprawdzie przez Koran żale- Z punktów zbornych prze- cane - ale uznane i tolerowa wozi się niewolników na tar- ne jako normalne zjawisko gh ,z .których najważniejsze społeczne w krajach Islamu, ^ajdują w Hassa, wKoran rozróżnia dwa przypad Geddzie i Mek^e. Targ na ki niewolnictwa, z których mewolmkow w Mekce jest. pu pierwszym jest narodzenie się baczny i odb>wa się na pla- ? niewyol„yJeh rodziców. Ta- ™ zwanym Dakka el Ab.d kiego niewolnika może wyzwo c0 oznacza dosłownie piać melić jedynie właściciel. Koran wolników. Wszystko odbywa jcuji v się tu zupejnie ]ak w banal­nych scenach filmowych. Sprzedawca wskazuje na za­lety „towaru”, wystawionego na pokaz na specjalnej trybu­nie. Dla najpoważniejszych kii entów przeznaczeni są najlep­si z niewolników, przechowy­wani osobno w przylegających do placu magazynach. Odby­wa się tam szczególnie sprze daż dziewcząt, których dzie­wictwo nabywca pragnie sprawdzić własnoręcznie — w sensie jak najbardziej dosłow nym. Sprzedażą dziewcząt zaj mują się głównie szejkowie Ibn Kassir i Al Garrah.Handlarze niewolników prze prowadzają milionowe trans­akcje w czasie corocznej piel­grzymki do Mekki. W roku 1956 przybyło tu 600 tys. mu­zułmanów z całego świata. Wielu spośród nich, zwłaszcza przybyszy z Pakistanu i Indo nezji, kupuje niewolników i od razu obdarza ich wolnością, aby zapewnić sobie szczęście w raju Allacha. Ale często zdarza się wówczas, że wy­zwolony niewolnik dobrowol­nie sprzedaje się innemu pa­nu. W ten sposób bowiem wchodzi on w posiadanie pew nej sumy pieniędzy — jedy­nej w całym swoim życiu.Giancarlo SOALFATI
Czołowa solistka „Moderne Tanzgruppe 
Wien" LYDIA WEISS, gościła niedawno 
pod kierunkiem, pro]'. Hanny Berger rów­
nież w Poznaniu. Reprezentuje °na w tań­
cu szkołę niemieckiego ekspres jonizmu, 
mającego w Mary Wigman tak wybitną 

osobistość. Nr 28 — Str. 3



»Technik krawiecki«
nie bierze się do szyciaTVapisałem o bezrobociu i ją, o tyle dużo nieporozumień wodzi praktyka — nie roz- 1 ’ zaraz otrzymałem kilka wywołał mój projekt ograni- wiązały problemu stopniowe- listów. O ile postulaty doty- czenia szkolnictwa ogólno- g0 zmniejszania się armii rzeczące problemu samego bez- kształcącego. Ponieważ reor robocia zostały przez autorów ganizacja szkolnictwa jest ulistów właściwie zrozumiane, chociaż się z nimi nie zgadza-

Międzychód 
leży na węglu

nas sprawą pilną i konieczną — wracam jeszcze raz do tego zagadnienia.„Dlaczego chce pan ograni­czyć prawa młodzieży w wy­borze typu szkoły?”— „Prawowstępu na wyższe uczelnie po j • . zaiecia nnwinni mieć tvlko absolwenci !T ?
szkół Ogólnokształcących-. 2edP°Jest •„Mam dużą maturę i nie mo­gę dostać pracy umysłowej.Czy mam teraz uczyć się za­wodu tokarza?”Oto zdania z niektórych li-

tCiąg dalszy ze str. 3) pracowali i miejsca te dobrze znają.Takich ludzi jest w Mię- dzychodzkiem sporo, w każdej niemal wsi czy miasteczku.Są to na ogół ludzie starsi, pamiętajmy bowiem, że ostat­nie kopalnie skończyły tu ży­wot przed ostatnią wojną.Poszukajmy tych ludzi.*Sieraków Wielkopolski zna ny jest dziś z tego, że w letnim sezonie rozbrzmiewa gwarem setek młodych ludzi przebywających w pięknym, położonym w lasach nad je­ziorem Centrum Wyszkolenia Sportowego.Kiedyś mówiło się w Sie­rakowie więcej o węglu niż o sporcie.Stary, 84-letni Franciszek Gielniak, w latach dwudzie­stych kierownik maszynowni w kopalni „Klara III”, ożywia się jak młodzieniaszek, gdy opowiada o tamtych czasach.— „Klara” wydobywała około 300 ton węgla na dobę.Był to bardzo dobry węgiel, choć podobno jeszcze lepszy jest tuż za Wartą, w Maria­nowie. Cały Sieraków żył z ■węgla. Pamiętam jeszcze jak ludzie chodzili do kopalni z woreczkami po opał.Liczę sobie w myśli; 300 ton 
dziennie to jest ok. 90 tysięcy 
ton rocznie. Powiat Między­
chód otrzymuje rocznie 14 tys. 
ton węgla kamiennego. Wpraw 
dzie zapotrzebowanie jest na 
jakieś 20 tys. ton, to jednak 
jedna taka kopalnia nie tylko 
pokryłaby cale potrzeby po­
wiatu, ale poiuażne ilości mo­
głaby jeszcze rzucić „na eks- • ezny ch
port” do innych powiatów. P,VP rnatfma Z trudem udaje nam się wy­perswadować Gielniakowi, że nie mamy miejsca w samo­chodzie. Aż drży, by pojechać i pokazać.Jedziemy sami. Opodal Sie­rakowa, pod lasem, jest cegieł nia. Technolog cegielni, Ber­nard Woźny, prowadzi.— Ot, tam — pokazuje kę­pę młodych drzew na łące — była „Klara”. Tutaj zaś, przy torze kolejowym, po I wojnie wybudowano dużą, nowoczes­ną kopalnię „Kościuszko”.
Pracowało w niej ok. 300 lu­
dzi, także mój ojciec i brat.
Wydobywano mniej więcej 
200 ton na dobę, bo praca 
szła na trzy zmiany. Węgiel 
był dobry, szedł nawet na 
eksport do Turcji. Niestety, gospodarowano rabunkowo, bez dobrych fachowców. Raz zalała kopalnię woda i zdo­łano ją wypompować. Ale gdy w 24 roku natrafili na ku- rzawkę, nic już nie mogło ko­palni uratować. Płynny pia­sek utopił pompy, puzometry, wagoniki i cały podziemny sprzęt. Ledwie ludzie zdążyli ujść z życiem. Dziś, oto, co pozostało z kopalni...Tak, rzeczywiście niewie­le. Wzgórek ziemi pochodzą­cej z szybu, podłużna wy­pukłość idąca _ od toru — to dawniejsza bocznica, domek zamieszkały przez kilka ro­dzin — to była kiedyś szatnia i umywalnia. Ani śladu po wieży szybu, ani śladu' po maszynowni i innych budyn­kach.— Tu pod nami — mówi Woźny — węgiel już wybra­no. Ale za torem, pod tam­tym lasem na wzgórzach są wielkie pokłady. Tam właśnie kopano chodniki przed zala­niem. Zresztą wszędzie tutaj jest węgiel. W ubiegłym roku 
zrobiliśmy dokumentację geo­
logiczną terenu cegielni. Wy­
kazuje ona węgiel już na nie­
wielkich głębokościach, od 5 
m zaczynając. Na 18 m są już 
pokłady o grubości ponad 
2,5 m. W gliniance jest pokład 
dwumetrowy już na głębo­
kości 2,5 m. To są skarby...Czy długo jeszcze te skarby będą spokojnie drzemać?

Mieczysław SKĄPSKJ

stów. Można by do autorów uniwersytet. A ponieważ roz- tych zdań mieć pretensje, gdy wo) biurokracji został naresz- by błędne pojęcia, jakie w tej c*e zahamowany, więc trzeba chwili mają, wynikały wyłącz pomyśleć o stworzeniu tym nie 7 ich własnei winv. Przy- absolwentom warunków zdo- pomnijmy bowiem, że 'w mi- bycia zawodu. Jest to sprawa nionym okresie często woła- 0 tyle łatwiejsza, że w wielu liśmy: „Młodzieży! Przed tobą wypadkach odpadnie potrze- wszystkie drzwi stoją otwo- ba przygotowywania ogólne- rem”. Nie dodawaliśmy jed- go. Mam tu na myśli niektóre nak przy tym: „Będziesz mógł stanowiska w służbie zdrowia przekroczyć próg tylko takich (sanitariusze, położne), w ko- drzwi, na jakie pozwolą ci lejnictwie (dyżurni ruchu, twoje zdolności”. konduktorzy) i w innych re-W rezultacie możemy dziś sortach. Zresztą systematycz- spotkać takich, którzy przez 4 ne studiowanie statystyk urzę a nawet 5 kolejnych lat bez- dów zatrudnienia i ogłoszeń skutecznie usiłowali przekro- w prasie — na pewno dopomo czy próg medycyny. Dziś czu że w ustaleniu zawodów, na ją się zawiedzeni. Czy mogą które są ciągłe zapotrzebowa- jednak mówić, że mieli ogra- nia. A dokonanie tych prac niczone prawa? dla fachowców od sprawDotychczas np. na wydział szkolnictwa — nie powinno mechaniczny Politechniki mie- nastręczać trudności.li równe prawa wstępu absol­wenci liceum ogólnokształcą­cego i mechanicznego. Z tą różnicą, że z liceów mechanicz nych na dalsze studia do­stawali się przeważne naj­zdolniejsi i najpilniejsi. I co się wówczas okazywało? Ci ostatni mając lepsze przygo­towanie w szkole średniej da­wali sobie siłą rzeczy lepiej radę na wyższej uczelni. Stąd też wynikał nierówny poziom naukowy studentów. Do cze­go zmierzam?Otóż moim zdaniem należa­łoby koniecznie zreformować szkolnictwo ogólnokształcące, powracając do istniejących je szcze po wojnie typów liceów:przyrodni­czych, matematyczno-fizycz­nych. Licea te byłyby „bazą” przyszłych studentów dla po­szczególnych wydziałów uni­wersyteckich. Natomiast śred- z nami nie szjęoly zawodowe, których ilość należałoby zmniejszyć na rzecz jakości (przedłużyć o rok naukę) — dostarczałyby kandydatów do pozostałych wyższych uczelni.A co począć z młodzieżą, która nie dostanie się do szkół średnich? Utworzyć dla niej 2—3-letnie szkoły rze­mieślnicze. Wiemy bowiem! dobrze, że w dziedzinie rze­miosła cofnęliśmy się poważ­nie wstecz. Czy to jest nor­malne, żeby na uszycie płasz­cza czy ubrania trzeba było czekać kilka miesięcy, a na podzelowanie butów — kilka tygodni? Mamy wprawdzie np. Technikum Krawieckie. Absolwent takiej szkoły otrzy muje tytuł technika. Czy my- ślicie, że będzie on szył ubra­nia? Gdzież tam! Nie pozwala mu na to tytuł, a poza tym... nie umie szyć. On może być tylko dyrektorem przedsiębior stwa albo kierownikiem spół­dzielni krawieckiej!Idąc dalej tą drogą mamy: techników — handlowców — finansistów — gastronomików i innych (o technikach — szewcach na‘razie nie słysza­łem). Tak, mamy techników — krawców, a nie mamy mi­strzów krawieckich, którzy by porządnie skroili i uszyli ubranie.
Echa, inicjatywy NOT

Przy cukrowni - cegielniaWojewódzka Konferencja w martwym dla cukrowni se Naczelnej Organizacji Tech- zonie letnim.nicznej (publikowaliśmy ob­szerne tezy do tej konferen­cji), jaka odbyła się przed kil­ku tygodniami, zaczyna da­wać owoce.
towaniu tez na Konferencję gliny, budynek, załoga są goWojewódzką postanowiło dą- towe do podjęcia produkcji, żyć do uruchomienia pobli- Spodziewamy się, że cała za- skiej, nieczynnej cegielni. By- toga cukrowni Zbiersk spotka łaby to pewnego rodzaju pro się z pomocą w realizacji tej dukcja uboczna prowadzona cennej inicjatywy, (s)

mieślników. Stąd też powoła­nie szkół rzemieślniczych wy- daje mi się konieczne i celo­we. W ten sposób moglibyś­my rozwiązać równocześnie problem młodzieży w wieku 14—16 lat, która po skończe­niu szkoły podstawowej wa- ulicy. sprawąoczywistą, że nawet przy ogra niczeniu szkolnictwa ogólno­kształcącego pozostanie spora ilość absolwentów tych szkół, którzy nie dostaną się na

M. HALIfiSKI

lo nie romantyczne pożegnanie
ani start do egzotycznej wyprawy. Kuter, który opuszcza 
(na zdjęciu) jjort Curharen (NRF) zabrał rodziny ry­
backie, emigrujące do Chile. Pięć takich stateczków ru­
szyło ostatnio w daleki rejs, zabierając 28 rybaków z ro­
dzinami z Finkenwerder i Cuxhaven. W ciągu siedem­
dziesięciu dni niemieccy emigranci spodziewają się do­
trzeć do celu. Czy dotrą? I czy łatwiejsze będzie ich ży­

cie na obcym, chilijskim wybrzeżu?
Fot. — CAF

Problemy mi Polemiki uli Dyskusje mi Problemy im Polemiki im Dyskusje

Nakaz czy propozycja pracy?
Sprawa zatrudnienia w powią- kich kwalifikacjach zawodowych Zasada tworzenia „b arie r“ 

zaniu z „problemem, którego przy istnieniu dużych rezerw lud- pomija fakt, że wiele miast ‘\voje- 
nie ma", wzbudza coraz większe ności bez kwalifikacji. W świetle wódzkich wykazuje braki w dzie- 
zainteresowanie, a zarazem głębo- powyższych, marginesowo poczy- dżinie np. fachowców-ekonomi-
ki niepokój całego społeczeństwa 

Nie jest dziś tajemnicą, że nasza
polityka zatrudnienia przeżywa po 
ważny kryzys. Posiadany w pew­
nych regionach kraju oraz zawo­
dach pokaźne nadwyżki rąk do 
pracy, podczas gdy górnictwo, bu­
downictwo czy PGR wykazują

nionych uwag, nabiera nowego stów. (Rzeszów, Koszalin, Zielona 
znaczenia sprawa planowego za- Góra) oraz nie uwzględnia słu- 
trudnienia absolwentów szkół sznych pretensji absolwentów, wy
wyższych.

Dotychczasowy, oparty o „naka­
zy pracy*1 system zatruąmema g^enTa 
absolwentów, posiada szereg wad,

znaczne niedobory w tym zakre- domaSaJac.Vc1'1 si<? możliwie ' np. przez odbyta praktykę lub pra
kiego rozwiązania. Zasadnicze trud g pi«edSiębiorstwach.
ności we właściwym zatrudnieniu .
wynikają z braku rozezna

sie. W dalszym ciągu odczuwa się 
zapotrzebowanie gospodarki naro­
dowej na pracowników o wyso-

Epilog
„Anstrea Boni”W swoim czasie wiele szu­mu narobiła katastrofa wło­skiego statku „Andrea Doria”, który zderzył się ze szwedz­kim statkiem. Historia znala­zła epilog przed sądem w Londynie. Towarzystwa żeglu gowe pogodziły się. Oczywi­ście, dla uniknięcia dodatko­wych kosztów na przewlekłe procesy. Natomiast pasaże­rom, dochodzącym swych praw, oba towarzystwa wy­płacać będą odszkodowania wspólnie. Tym samym można położyć krzyżyk na tajemnicy niezrozumiałego pod wzglę­dem technicznym zderzenia statków, z których każdy wy­posażony był w radar. (a)

nas nurtują.
Kazimierz DENEK 

Poznań

Przedstawione tutaj uwagi nie 
n i a perspektywicznych potrzeb wyczerpują całości zagadnień, 
w poszczególnych gałęziach gospo przedstawionych w projekcie MSW 
darki narodowej na nową kadrę, w sprawie planowego zatrudnie- 
Stąd wydaje się koniecznym reak- nia absolwentów.
ty wowanie katedry Ekonomiki Pra Intencją autQ,ra artykułu jest
cj (pizy < oiejs < wołanie dyskusji, która u.możliwi-jęłaby sie polityką zatrudnienia i , . „ , . . ’ .... ,,iHornnU! łat>y znalezienie możliwie najlep­

szego rozwiązania spraw, które

Sześć tysięcy
pasażerów - od razuTechnika idzie milowymi krokami naprzód. Ostatnio w USA opracowano dokumen­tację na pasażerskiego olbrzy­ma o wyporności 90.000 ton (!). Statek ma posiadać 350 m długości i zabierze 6000 po­dróżnych, przy czym osiągać będzie 63 km na godzinę. Tra-Istniejące obecnie zasadni- i sę USA—Francja kolos poko- cze szkoły zawodowe, jak do-1 na w 4 dni! (a)

Potrzebne są tylko niektóre urządzenia (mieszadło do gli ny i prasa), które inicjatorzy ze zbierskiej cukrowni spo­dziewają się dostać z Central

wytyczyła właściwe kierunki 
kształcenia kadr w oparciu o zna­
jomość potrzeb poszczególnych re 
sortów.

Dotychczasowy system, poza na 
zwą, nie miał nic wspólnego z pla­
nowym zatrudnieniem.

Istnieją województwa, gdzie na­
pływ młodych absolwentów był 
wprost znikomy. Brak rozeznania 
potrzeb na młodą kadrę, niepropor 
cjonalne rozbudowanie specja­
lizacji na poszczególnych u- 
czelniach w stosunku do potrzeb, 
może w konsekwencji doprowadzić 
do poważnych różnic między ilo­
ścią absolwentów a aktualnymi 
potrzebami resortów. W świetle po 
wyższych błędów rodzi się uzasad 
niona potrzeba wprowadzenia grun 
townych zmian w tej dziedzinie.

Podstawowym założeniem zmia­
ny obecnego systemu planowego 
zatrudnienia absolwentów powin­
no być stopniowe prze­
chodzenie od n a k a z ów pra­
cy do dobrowolnych propo­
zycji pracy. Postulaty Mi­
nisterstwa Szkolnictwa Wyższego 
w tej sprawie zakładają całkowitą 
decentralizację, to zna­
czy, sprawa zatrudnienia absolwen j 
tów powinna być rozwiązana j 
przez szkoły wyższe, zakłady pra- j 
cy oraz instytucje. W ten sposób i 
system ten daje możliwość zakła- j 
dom pracy i szkołom nawiązania > 
szkolenia kadr z konkretnymi po- ( 
trzebami. j

MSW widzi możliwość racjonal- i 
nego rozlokowania absolwentów w l 
„terenie" w drodze stosowania za- l 
interesowania ekonomicznego j
przez stworzenie odpowiednich wa / 
runków materialnych i mieszka- ) 
niowych, które by skłaniały absol- 
wentów do podejmowania pracy w ! 
mniej atrakcyjnych wojewódz- * 
twach, miejscowościach i zakła- < 
dach pracy.

Projektowany przez MSW , nowy 
system planowego zatrudnienia 
absolwentów szkół wyższy Oh, mi­
mo swych słusznych założeń, po­
siada również błędy, dlatego win­
ni nad nim wypowiedzieć się iak 
najszybciej studenci! szczególnie 
ostatnich lat studiów.' j

Nie może to być operacja be?

cie zasaoy, ze aosoiwenci w żad­
nym wypadku nie mogą być za­
trudnieni w jednostkach admini- 
strgeji centralnej, a nawet woje- 
wodakiej. Przeczy to wyraźnie za­
jadzie właściwi lddzie na wła­
ściwych miejscach".

nikłych ze stałego miejsca zamie­
szkania. Nie bez wpływu jest tu 
kwestia zainteresowań 

absolwenta i pewnego 
związania z przedsiębiorstwem —

Pisarz jugosłowiański 
o kontaktach z PolskąiJomiędzy nami a Jugosła- -*• wią nawiązują się coraz żywsze kontakty kulturalne, o czym świadczą wzajemne od­wiedziny literatów i dzienni­karzy. Stosunkowo niedawno bawił w Polsce i m. in. odwie­dził Poznań, pisarz jugosło­wiański — Novak Simić. Obec­nie na jednym z ostatnich „piąt ków literackich” w Zagrzebiu podzielił się on wrażeniami zpobytu w naszym kraju.Pisarz chorwacki interesuje się przede wszystkim naszym życiem kulturalnym. Poinfor­mował zebranych, iż w Polsce istnieją czasopisma .literackie typu jugosłowiańskich: „Delo” i „Savremenik”, w których „pi sarze nie cofają się przed kry­tyką popełnionych błędów w życiu politycznym, gospodar­czym i kulturalnym Polski”. „Polską literaturę współcze­sną — mówił prelegent — cechuje silne oparcie się o rze­czywistość, o życie współczesne i przejawy życia codziennego”.Omawiając życie teatralne w Polsce, pisarz chorwacki nie bez zdziwienia notuje pokaźną ilość teatrów satyrycznych, coś w rodzaju udoskonalonej publicystyki, w której i tzw. wybitniejsi pisarze nie cofają się przed piętnowaniem tego, co uważają za złe”. Novak Si­mić podkreśla udział w tea­trach satyrycznych młodzieżyakademickiej.W dalszym ciągu wrażeń swoich z pobytu w Polsce, pi­sarz chorwacki mówił o tym, „jak mało, a właściwie prawie nic nie wiedziano w Polsce o naszej współczesnej twórczo­ści literackiej. Kontakty od 1948 roku zostały przerwane, a przed tym tylko kilka naszych utworów przetłumaczonych zo stało dzięki J. Beneszicowi. De legacja Związku Literatów Ju­gosłowiańskich, jadać do Pol­ski, mówił dalej Novak Simić, przygotowała materiały, doty­czące naszych tłumaczeń z li­teratury polskiej, a przełoży­liśmy niemal całego Sienkie­wicza, „Chłopi” zaś Reymon­ta doczekali się dwóch wydań”.„A kogo oni znają z naszych pisarzy — zapytuje Novak Si­tnie. Jak dotąd, wyszedł prze­kład Andrica, w druku jest „Poemat” O. Davica i. utwory Copisa, Kaleby. Ukaże się wkrótce przekład Marinkovi- ca, Koleży i Coszica. Polacy chcą w jak najkrótszym czasie wyrównać zaniedbania i, jak się dowiedziałem, zamierzają przetłumaczyć około 50 na­szych utworów literackich”. Po odczycie pisarza chorwackiego wywiązała się dyskusja, w cza sie której zadawano Novakowi Simićowi szereg pytań, (h-k)

Kilka ciekawych filmów
zobaczymy w lutym

^iedem premier filnio- 
wych, to, jak na je­

den miesiąc (i możliwości 
przepustowe naszych kin)
— cyfra wystarczająca.

Co zobaczymy? Przede 
wszystkim od dawna za­
powiadany, świetny film 
japoński „Wrota piekieł”. 
Rzecz dzieje się w dwuna­
stym stuleciu, w kołach 
„cesarsko - samuraj skich”. 
Film jest dramatem mi­
łosnym. Jego realizacja 
nosi specyficzne, nieznane 
jeszcze polskiemu widzo­
wi cechy sztuki japoń­
skiej .

Ujrzymy również wesołą 
komedię z Fernandelem 
w roli głównej w filmie 
„Ali Baba i 40 rozbójni­
ków”. Historia o roman­
tycznym zbójniku została 
nakręcona wyłącznie dla 
Fernandela. który również 
tutaj święci swoje aktor­
skie triumfy. Poza tym na 
ekrany wejdą: film angiel 
ski Kordy według znanej 
powieści Cronina „Gwiaz­
dy patrzą na nas” oraz 
włoskie „Nasze czasy”.

Ciężkim, przygnębiają­
cym, ale ciekawym filmem 
jest francuski „Sąd Boży" 
Raymonda Bernarda, sy­
na znakomitego pisarza. 
Przenosi on widza w ciem 
,ne lata inkwizycji — jego 
bohaterka, młoda, urocza 
Agnes, ginie jako czarow-

typy bohaterów).Tak się już jakoś skła­
da, że filmy polskie wcho­
dzą na ekran, jak poznań­
skie tramwaje — „syste­

mem stadowym”. Przez 
pół roku nie widzieliśmy 
niczego, w lutym za to o- 
bej rżymy, aż dwa nowe fil 
my naszej produkcji. Bę­
dzie to „Zimowy zmierzch”, 
film zrealizowany przez 
jednego z reżyserów mło­
dego pokolenia, Lenarto­
wicza. „Zimowy zmierzch” 
zapewne wywoła wiele szu 
mu — jest to bowiem film i 
eksperymentalny, o nie­
spotykanej dotychczas (u 
nas) formie. Rzecz jest ra 
czej ciekawa, wskazująca 
na to, że nasi młodzi fil­
mowcy szukają nowych 
dróg, usiłując wyjść poza 
zaklęte koło dotychczas 
obowiązującego stylu.

Drugą polską prapremie 
rą będzie „Ziemia". Jak 
tytuł wskazuje, akcja fil­
mu toczyć się będzie na 
wsi. Temat leżący odło­
giem od czasów niesław­
nej „Trudnej miłości”. W 
jakim stopniu udało się 
Jerzemu Zarzyckiemu, re­
żyserowi „Ziemi” przeła­
mać schematyczne kano­
ny — zobaczymy.

Przy okazji trudno pow­
strzymać się od małej u- 
wagi: dlaczego świetny
film włoski Zampy „Vive- 
re in pace” został tak szyb 
ko zdjęty z ekranu? Trud 
no przypuszczać, by przy­
czyną była słaba frekwen­
cja. Przecież jednocześnie 
nasze . największe kino 
„Targowe” gra takie „ar­
cydzieło”, jak „Przygoda 
na Mariensztacie”, a w 
„Muzie” idzie podobna 
bzdurka czeska „Wczasy 
z Aniołem”. Doprawdy, nie 
rozumiemy...28 — Str. 4



-____ Pfgcownky poszukiwaniKwalifikowanego kierownika i księgowego na gospodarstwo o wysokim poziomie hodowli by­dła, owiec i nasiennictwa poszukujemy. (Gleba dobra, łąki zalewowe.) Zespół Hodowli Zarodo­wej Osowa Sień, pow. Wschowa, woj. Zielona G6ra-_________ _________________ K4702 kierowników gospodarstw z wykształceniem i długoletnią praktyką poszukuje się na dobrze prosperujące gospodarstwa nasienne na włas­nym rozrachunku. Uposażenie wg U. Z. Po za­angażowaniu zwrot kosztów podróży. Zespół PGR Komaszewo, poczta Wicko, pow. Lębork, stacja kolejowa jWrzescie k. Łeby. K469
Kierownika budowy budynku mieszkalnego za­
trudni Przedsiębiorstwo Robót Wodno - Melio-racyjnych w Poznaniu, ul. Towarowa 53, pok.79. Warunki wg układu zbiorowego. K483Maszynistę offsetowego zatrudnią Poznańskie Zakłady Graficzne Poznań, ul. Inżynierska 10 __________________ ___________________________________K517Krawców chałupników na spodnie i kitle po­szukuje się zaraz. Spółdzielnia Pracy „Krawiec" Poznań, Stary Rynek 95/98. K519Sekretarkę od 1 marca br. zatrudni Państwowa Opera w Poznaniu. Wymagane kwalifikacje: znajomość języków rosyjskiego, niemieckiego i francuskiego. Umiejętność biegłego pisania na maszynie. Pożądana ogólna orientacja w spra­wach muzycznych. Zgłoszenia osobiste lub składanie ofert codziennie w Dyrekcji Opery między godz. 12—13 począwszy od dnia 6 lute­go br. do dnia 15 lutego br. K490

Pomocnicza Spółdzielnia Rzemieślnicza 
Tapicerów i Powroźników w Poznaniu

ul. Ratajczaka 18 (Pasaż Apollo), telefon 518-95

WYKONUJE DEKORACJEbiur i świetlic, naprawy i przeróbki mebli tapicerskich oraz wnętrz samochodów dla przedsiębiorstw i instytucji z mate­riałów częściowo własnych i powierzonych.
Gwarantujemy fachowe 1 sumienne wykonanie.

K491

gezkupmyod przedsiębiorstw państwowych, zakładów uspółdzielczonych i osób prywatnych
OBRABIARKI DO METALU I DRZEWA I
jak: tokarki, frezerki, strugarki, wiertarki, prasy, nożyce, 

szlifierki, wytaczarki i wytłaczarki — w stanie: nowym, 
używanym, zdekompletowanym i przeznaczonym na 
złom.
Ceny według umowy.Oferty i zapytania przyjmuje:

ZARZAD ROZRUCHU ZAKŁADÓW PRZEMYSŁOWYCH 
przy ZJEDNOCZENIU PRZEMYSŁOWYM BUDOWY HUTY WIM. LENINA — KRAKÓW 32. tel. 417-06 wzgl. 401-10 — 20, wewn. 50-97 1 50 98.

Praca
Potrzebny organista - dy­
rygent. Probostwo Rosko, 
pow. Czarnków. 2112g
Piekarza lub starszego 
ucznia przyj mę. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 2l9lg.
Uczeń krawiecki potrzeb­
ny. Poznań, Nowowiej­
skiego 6 m, 5,______ 2138g
Pomoc do 2 dzieci potrzeb 
na zaraz. Poznań, Śniadec 
kich 14 m. 5. 2192g
Przedstawiciel do sprze­
daży biustonoszy i pasów 
damskich potrzebny. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 2498g.
Malarze potrzebni zaraz. 
S. Jankiewicz, Poznań, 
Garbary 38 ra. 12. 2373g
Malarzy zatrudnię. Zgło­
szenia: Poznań, Engla 14 
ra. 8, od godz. 16—18.

27B3g

Nauka
Kursy pisania na maszy­
nach organizuje Stowarzy 
szenie Stenografów 1 Ma­
szynistek PRL Poznań, ul. 
Chełmońskiego 7 — teł. 
653-11. Zamiejscowi słu­
chacze korzystają ze zni­
żek kolejowych. 2825g

Tańców nowoczesnych, lu 
dowych wyucza: Szczur- 
kówna, Poznań, Marcin­
kowskiego 2a, parter.

188«g

Kupno
Świece samochodowe uży 
wane — 10, 14, 18 mm każ­
dą ilość kupuję. „Cen­
trum” Kamiński, Poznań, 
Dzierżyńskiego 61. Dla 
warsztatów dogodne wa­
runki zamiany. 2279g

W Zmarłym straciliśmy sumiennego i oddane­
go pracownika.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 2 lutego br. o 
godz. 11.40 z kaplicy cmentarza na Jeżycach.

Cześć Jego pamięci 1
Kada Zakładowa Dyrekcja Pracownicy

Poznańskiego Przedsiębiorstwa Obrotu 
Produktami Naftowymi „CPN”

K554

Dnia 31 stycznia 1957 zmarł mój ukochany mąż, 
nasz drogi ojciec, teść i dziadek, śp.

Roman Dzięcioł
przeżywszy lat 54.

Pogrzeb ukochanego Zmarłego odbędzie się 
dzisiaj, w sobotę, 2 bm, o godz. 12.20 z kaplicy 
cmentarnej na Jeżycach.

O bolesnej stracie zawiadamiają
żona, synowie, synowe 1 wnuczka

Poznań, Poznańska 5. 2831g

Tokarnię — 1 metr tocze­
nia, ze śrubą pociągową 
kupię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 2372g.
Lodówkę rzeźnicką kupię. 
Poznań, Czerwonej Armii 
73 m, 6a,___________ 2052g
Kupię karoserię do samo 
chodu DKW, najchętniej 
2-osobową. Stanisław Pió- 
ciennik, Śrem, Wyzwole- 
nia 4,_______________2275g
Szlifierkę — motor na 2 
kamienie, 1—1,5 kW, rów­
nież uszkodzoną kupię 
Kamiński, Poznań, Dzier- 
żyńskiego 61 2282g
Torby papierowe 50 kg, u- 
żywane lub nowe kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
2334g.
Włosie, szczecinę, inne su
rowce szczotkarskie ku­
puję: Marian Celłer, wy­
twórnia szczotek. Poznań, 
Zielona 5, przy placu Ber 
nardyńskim.______  2352g
Samochody osobowe jak 
również samochody otrzy 
manę od rodzin z zagrani 
cy przez PKO kupuje za 
gotówkę Biuro Kupna i 
Sprzedaży Samochodów 
„Pekazet”, Warszawa-
Praga, ul. Lubelska 18, 
teł. 948-04.___________K508
Pilnie kuplę maszynę do 
gięcia rur (kolana), prze­
krój rur 40—150 mm (Rohr 
biegmaschine). Szeller, So 
snowiec, Fornalskiej 22.

___________ K507
Kupię części do frezarki 
poziomej. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 nr 2531g.
Kupię samochód marki 
DKW, typ kabriolet „De 
Luxe". Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 2534g.

KUPUJEMY
za gotówkę używane

MASZYNY 
DO PISANIA 
i LICZENIA
Sp. Pr. Elektro-

Teletechnika 
Poznań, ul. Czerwo- 
ńej Armii 49, tel. 13-97. K532

Sprzedaż
Plastik w różnych kolo­
rach, błyszczący, desenio­
wy, na wyrób galanterii 
oraz igelit na zelówki do 
rannych pantofli, poleca 
„Termoplast”. Warszawa, 
Al. Jerozolimskie 73, tel. 
854-45.______________ K446
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe, 
spacerowe, czeskie, na ło­
żyskach kulkowych, nowo 
czesne drewniane, gięte, 
dla bliźniąt oraz lalek po­
leca: H. Świetlik, Poznań, 
Wrocławska 13. 1724g
Magnetofon nowy, kom­
pletny, walizkowy auto­
mat sprzedam. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 2445g.
Motor na ropę S-60, 12 
KM, jak nowy sprzedam. 
Aleksander Łuczak, Da­
masławek, Janowiecka 17, 
poznańskie, tel. 88. 12554p
Sprzedaż kotlin, pieców 
przenośnych. Poznań, Mył 
na Hm. 8. 2526g
Plastik w różnych kolo­
rach i wzorach, poleca: 
Zofia Sławińska, Warsza­
wa, Chmielna 24 — sklep 
w podwórzu na prawo. 
_______ ____ K509
Plastik na torby, buty, 
duży wybór wzorów 
(boks) poleca: Andruszkie 
wicz — Warszawa, Filtro­
wa 75 m. 35. K510
Sprzedani błam — tchórze 
oraz dwa tapczany higie­
niczne. Poznań, Lamoego 
13 m. 8a. __________ 2475g
Maszynę do szycia „Sin­
ger” krawiecką sprzedam. 
Poznań, Lakowa 14 m. 2. 
____________________ 2482g
Sprzedam aparat fotogra­
ficzny ,,Contax-Sonnar” 
1:2. Informacje: Poznań, 
tel. 40-21, od godz. 9—13.
____________________2486g
Sprzedam nowe radio „O- 
pera” z gwarancją oraz 
adapter. Poznań, Długa 9 
m. 4, od godz. 16—18.

2514g
Futro męskie jak nowe, 
na średnią figurę, spód 
cybety, kołnierz wydra 
poszycie czarne sprzedam. 
Poznań, Chudoby 22 m. 4.

2520gf
Dnia 30 stycznia 1957 zmarła w Bogu, opatrzo­

na Sakramentami św., nasza droga matka, te­
ściowa, babcia i prababcia, śp.

z Ulatowskich

Helena Kubiak
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 3 bm. 

o godz. 15.30 z doniu żałoby w Luboniu (Zabiko- 
wo) na cmentarz w Luboniu.

W głębokim smutku pogrążona 
rodzina

Luboń (2abikowo), ul. 2abikowska 5 2853g

t
Dnia 31 stycznia 1957 r. zmarła no długich i 

ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami 
św„ moja ukochana żona, nasza najdroższa mat­
ka, teściowa, babcia i prababcia, śp.

z Bajerleinów

ApoHonla Wawrzyniak
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 4 lutego 

br. o godz. 10.30 na cmentarzu Bożego Ciała na 
Dębcu,

W ciężkim smutku pogrążeni 
mąż 7. córkami, zięć 1 wnuki

2930g ■

Wielebnemu Księdzu, Kolegom Powstańcom z 
ZBoWiD, Radzie Zakładowej, Zarządowi 1 Współ 
pracownikom Gminnej Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska”, Współlokatorom, Znajomym, Krew­
nym oraz Wszystkim, którzy wzięli udział w po­
grzebie, złożyli wieńce i kwiaty oraz okazali du­
żo współczucia z powodu zgonu śp.

Aleksandra Knioły
SERDECZNE PODZIĘKOWANIE 

składa
łona z rodziną

Poznań, Dolina 1/5, 2705g

W pierwszą bolesną 
rocznicę śmierci śp.

Stefana
Brzozowskiego

odprawiona zostanie 
msza św. w niedzielę 
3 lutego 1957 o godz. 
10.30 w kościele św. 
Krzyża na Górczynie, 
o czym zawiadamia

żona z córkami 
2369g 

KOMET
KONSTRUKCJE METALOWE 

I OPRACOWANIA TECHNOLOGICZNE KOMET wykonuje pod kierunkiem wy-eokokwalifikowanego personelu Inżynierskiego konstrukcje ob­rabiarek, wtryskarek i form do mas plastycznych, wykrojniki, tłoczniki itp,KOMET buduje i naprawia maszyny. KOMET udziela drobnych bezpłatnychporad fachowych. g
Poznań, ul. Szewska 9, godz. urzędowania 5

prócz sobót 10—12 i 17—18.

| OGŁOSZENIA DROBNE b
Sprzedam kauczuk zagra­
niczny w płytach. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 2507g.
Wózek - autko sprzedam. 
Konewka, Poznań, Roose- 
velta 8 m. 2.________2493g
Pokój kombinowany oka­
zyjnie sprzedam. Poznań, 
Dąbrowskiego ł46a m. Jl. 
_______ ___________  2533g
Wózek sprzedam. Poznań, 
Warszawska 131 m. 7.

 2535g
Lokale

Dwóch panów spiesznie 
poszukuje pokoju przy 
spokojnej rodzinie. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer 
czewskiego 3 dla 2099g.
Lokal na rzemiosło 20— 
40 m» wezmę w dzierża­
wę. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 2100 g. ____
2‘/t pokoju z kuchnią, du­
ży hall, komfort z telefo­
nem oraz pokój samodziel 
ny z osobnym wejściem 
(śródmieście) zamienię na 
4—5 pokoi z kuchnią, o- 
gródkiem, blisko tramwa­
ju. Wiadomość: Poznań, 
tel. 88-54.________ 2394g
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią, składem w jednym 
domu, centrum Bydgosz­
czy na równorzędne cen­
trum Poznania. E. Zwie- 
rzycki, Bydgoszcz, Śnia­
deckich 43 m. 4. 2657g
Pokoju do remontu wzgl. 
wyremontowanego poszu­
kuję. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 2465g._____________
Dwa lokale nadające się 
na jakikolwiek warsztat 
w suterenie, przy ruchli­
wej ulicy, zamienię na po 
kój z kuchnią, dzielnica 
obojętna. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego
Ł dla 2468g-_____________
Panienka pracująca spiesz 
nie poszukuje pokoju. O- 
fęrty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
2500g.

s.łp.

ze Studzińskich

Stanisława Kisielewska
zasnęła w Panu dnia 31 stycznia 1957, przeżywszy lat 74.

Msza św. za spokój duszy Zmarłej odprawiona zostanie w poniedziałek, 
dnia 4 bm. o godz. 7.30 w dolnej części kościoła św. Michała.

Pogrzeb odbędzie się tego samego dnia o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej 
na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone 
dzieci I wnuki

Poznań, Bydgoszcz, Warszawa, Londyn. 2851g

Dnia 31 stycznia 1957 zmarła po długiej, ciężkiej chorobie, opatrzona Sa 
kramentami św„ w wieku lat 52, śp.

di med. Urszula Mroczkiewicz

Pracująca poszukuje po­
koju, ewentualnie wspól­
nego. Warunki dq omó­
wienia. Oferty Biuro O- 
gloszeń, Świerczewskiego 
3 dla 2477g._____________
Mieszkanie komfortowe w 
centrum Bydgoszczy za­
mienię na podobne w Po­
znaniu, może być pokój z 
kuchnią. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3_dla 2478g._____ _______
Artysta Opery pilnie po­
szukuje pokoju umeblo­
wanego (pobyt czasowy). 
Oferty kierować do Ope­
ry, dla Zygmunta Czar- 
noty. 2495g

Nieruchomości
Kamieuice, wilie, parcele, 
domki w różnych dzielni­
cach polecam — poszuku­
ję. Nowak, Poznań, Czer­
wonej Armii 26, tel. 87-95. 
__ __________________ 121g
Właściciel sprzeda gospo­
darstwo 5 ha z masywny­
mi budynkami, l>/» ha łą­
ki oraz 7 ha 20-letnlego la­
su. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
1457g.___________________
Kamienice, wille, parcele 
poleca 1 poszukuje dla po 
ważnych reflektantów: 
Metelski, Poznań, Czerwo 
nej Armii 23. 2041g
Gospodarstwo okazyjnie 
spiesznie sprzedam. 23,46 
ha, w tym 5 ha łąki oraz 
zabudowania — 9 km od 
Leszna. Adres wskaże Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 2140g.
Kupię połowę willi w dziel 
nicy Grunwald. Oferty 
z podaniem ceny do Biu­
ra Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 2259g.
Połowę domu 8-izbowego 
i morgą ogrodu tanio — 
45 000 zł sprzeda: Otręba, 
Jarocin, Kilińskiego 2. 
____________________ 2462g
Kupię parcelę — dzielni­
ca Łazarz (pośrednicy nie 
wykluczeni). Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 2448g,

SPRZEDAJEMY
SKRZYNIE BIEGÓWpo kapitalnym re­moncie do samocho­dów marki „Fiat“ 1100.
Poznańskie Zakłady 
Naprawy Samocho­
dów, Poznań, ul.

Sikorskiego 12/13.
K482

Kamienicę 2-piętrową, 2 
sklepy w Lesznie 250 000 
zł, połowa 125 000 zŁ Dom 
2-piętrowy, 20 okien fron­
tu w Lesznie 120 000 zł, po­
łowa 60 000 zł sprzeda: O- 
tręba, Jarocin, Kilińskie- 
go 2._______________ 2461g
Kamienice, domki, wille, 
parcele, gospodarstwa po­
leca — poszukuje: Pracel, 
Poznań, Szymańskiego 3. 
____________________ 2367g
Domek 4-pokojowy, kom­
fortowy z ogrodem 5000 
m2 w Mosinie sprzedam, 
najchętniej zamienię na 
domek w Poznaniu za do­
płatą. Bliższych informa­
cji udzieli: Goroński, Po­
znań, Świerczewskiego 11.

2302g

Lekarskie
Lekarz * dentysta Jawo- 
rowicz przyjmuje przed i 
po południu. Poznań, Mic 
kiewicza 24. Specj. nowo­
czesna technika steelono- 
wa. Protezy w czterech 
dniach, reperacje protez 
na poczekaniu. 1247g

Zguby
Zgubiono zegarek marki 
„Optima” na trasie Mar­
chlewskiego — Kościusz­
ki. Uczciwego znalazcę 
proszę o zwrot za wyna­
grodzeniem. Lisiak, Po 
znań, Marchlewskiego 58 
rn. 19._____________  2760g
Wtorek wieczorem zgu­
biono rękawiczkę, przy 
zbiegu Libelta — Noskow 
skiego. Uczciwego znalaz 
cę proszę o zwrot w kasie 
Księgami św. Wojciecha, 
Poznań, plac Wolności 1.

2763g
Zgubiono w grudniu ub. 
r. pamiątkowe fotografie 
dzieci, listy. Zwrot za du­
żym wynagrodzeniem. Po 
znań, Mylna 19 m. 19.

2775g

Suknie i szale wieczoro­
we wykonuje i sprzedaje 
„Femina” Poznań, Fredry 
3 m. 7. _ 2387g
Wigum naprawia opony, 
dętki, śniegowce, buty gu 
mowę, obuwie na kau­
czuku. Poznań, Strzelec­
ka 21, tel. 96-40. 766g

FARTUCHY
płócienne, białe 1 kolorowe, 

pudełka tekturowe 0 22 cm, wysok. 7 cm, 
aparaty tlenowe typ FSR-51, kompletne, 
tkaninę ubraniową,
denka sosnowe 0 29 cm do beczek,
listwy korkowe we wszelkich wymiarach, 
różny sprzęt p.-pożarowy (drabiny przystawne,

gaśnice, węże, hełmy, pasy bojowe, topory, 
rękawice azbestowe, ubrania azbestowe Itp.), 

chemikalia: boraks techniczny, nadboran sodu,
fosforan trójsodan

w ramach upłynnienia remanentów

posada do zbycia
ZJEDNOCZENIE PRZEM. MLECZARSKIEGO 
w Poznaniu, Składnica Zbytu, ul. Składowa 5, 

telefon 48-36.
K473

Igły do podnoszenia o- 
czek, najwyższej jakości 
polecamy. Naprawy igieł, 
maszynek wykonujemy. 
F-ma „Terrax”, Poznań, 
Kochanowskiego 5, tel. 
91-82. 2235g
Wulkanizowanie opon i 
dętek, specjalność wpra­
wianie drutu. Poznań — 
Rynek Sródecki, Kata­
rzynki 8. 2431g
Zespól Inżynierów - me­
chaników wykonuje wszel 
ką dokumentację technicz 
ną 1 nowe projekty urzą­
dzeń mechanicznych. Ce­
ny bardzo przystępne. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
2447g.
Uwagal Przyjmuję do far­
bowania skóry baranie, 
inne futerkowe oraz fu­
tra. Farbiarnia Futer, Po­
znań, Wroni :cka — naroż 
nik Mokrej, 1066g
Suknie wieczorówe i ba­
lowe wykonuje i poleca 
w wielkim wyborze: „Fe­
mina”, Fredry 3 m. 7.

2386g
Przepisuję na maszynie 
wnioski, podania, odpisy 
dokumentów oraz wszel­
kie inne prace. Biuro Prze 
pisywań na Maszynie. Po 
znań, plac Wolności 2.

2415g
Uprawnienie do kupna 
motocykla na IV kwartał, 
zamienię na uprawnienie 
w II lub III kwartale. A- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
nr 2654g.
Nowootwarty sklep z obu 
wiem i galanterią włó­
kienniczą zawrze porozu­
mienia z prywatnymi pro 
ducentami na dostawę to 
warów. Wrocław, Kołłą­
taja 24, tel. 89-51 (kolo 
Dworca Głównego). K542

t
W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mojego 

kochanego męża, naszego ojca, teścia i dziadka, 
śp.

Mikołaja Przybylskiego
odprawiona zostanie msza św. żałobna za spokój 
Jego duszy w poniedziałek 4 lutego 1957 o godz. 
6.30 w kościele św. Jana Vianney na Sołaczu.

O tym życzliwych pamięci Zmarłego
zawiadamia

2751g rodzina

Dnia 31 stycznia 1957 zasnęła w Bogu, po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, znoszonych z aniel­
ską cierpliwością, opatrzona Sakramentami św., 
moja najdroższa, ukochana żona, nasza matka,’ 
teściowa, babcia i siostra, przeżywszy lat 60, śp'

ze Skrzypczaków

Maria Ambrosius
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 4 bm. o 

godz. 11.10 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W’ ciężkim smutku pogrążeni 

mąż, syn, synowa, wnuki i rodzinar. A

Druk: Zakład, Graliczne im. U, Kaspuaka w do­
znaniu. Kl4

Matrymonialne
Panna lat 40, solidna, zró­
wnoważona, o dobrym 
charakterze, z własnym 
samodzielnym mieszka­
niem, z braku znajo­
mości zapozna pana o 
podobnych zaletach. Roz- 
wiedzeni wykluczeni. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dia 
2404g.___________________
Samotna, starsza panna, 
dobrze sytuowana, pozna 
pana do lat 48, na wyż­
szym stanowisku. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 3435g.
Kawaler lat 38 z braku 
znajomości szuka towa­
rzyszki życia w celu ma­
trymonialnym. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 2469g,
Kawaler lat 44, właściciel 
17-hektarowego gospodar­
stwa (ziemia pszenno-bu- 
raczana), mało przystojny 
szuka stosownej żony. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
247Gg._______________ _
Wysoka, przystojna sza­
tynka, pogodnego usposo 
hienia zapozna w celu ma 
trymontalnym kulturalne 
nego pana na stanowisku, 
do lat 43. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3_dla 2438g.______________
Blondynka, dobrze sytu­
owane, kochająca przyro­
dę, pozna pana kultural­
nego, szlachetnego serca, 
do lat 40, tylko leśnika. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
2492g.___________________
Wdowiec bezdzietny, lat 
52, rzemieślnik, zapozna 
samotną wdówkę, rze- 
mieślniczkę. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 2504g.

Dnia 31 stycznia 1957 r. zmarł założyciel i długoletni nasz członek, śp.

Kazimierz lakubowski
przeżywszy lat 50.

Pogrzeb odbędzie się dzisiaj, w sobotę, 2 lutego br. o godz. 14 z kaplicy
cmentarnej na Dębcu przy ul. Bluszczowej.

Zmarły pozostanie w naszej długotrwałej pamięci.
Rada Nadzorcza Zarząd Pracownicy

Pomocniczej Spółdzielni Rzemieślniczej Metalowców
w poznaniu, ul. Głogowska 29/31. 2850g

Nabożeństwo żałobne zostanie odprawione w ponledziełek 4 lutego o go­
dzinie 9 w kaplicy na nowym cmentarzu w Swarzędzu, po czym odprowa 
dzenie zwłok do grobu.

RODZINA
Swarzędz, Poznań. 2885g



Warto włetkieć
Kto choć raz pił kawę w ka­

wiarni, ma o niej wyrobione zda 
nie. Dlaczego kawa jest niedobra? 
Z dwóch powodów: niedokład­
nych receptur (łatwo więc o nad­
użycia) i nieodpowiedniego pa­
lenia kawy.

Obecnie w Min. Handlu Wewn. 
są w opracowaniu laboratoryjnym 
nowe receptury, które pozwolą na 
dokładniejsze porcjowanie i lepszą 
kontrolę podawanego napoju. Jed­
nocześnie dyrekcja poznańskich 
kawiarni zaproponowała minister­
stwu uruchomienie w PZG wła­
snej palarni. Dzięki temu konsu­
menci mieliby codziennie świeżo 
paloną kawę zamiast wywietrzałoj, 
palonej na zapas w hurtowni spo­
żywczej. Sprawa jest jasna, pow- 
staje tylko wątpliwość: czy o tynt 
musi decydować aż samo mini­
sterstwo?

* * *
Dyrekcja „Delikatesów” prowa­

dzi rozmowy z przedsiębiorstwem 
„Las” w sprawie dostaw wyrobów 
i przetworów z. dziczyzny oraz 
dżemów, kompotów, grzybów, o- 
wocu w płynie i innych leśnych 
„delikatesów”. Dostawy te będą 
konieczne dla uzupełnienia zaopa­
trzenia w związku z wycofaniem 
z „Delikatesów” artykułów sprze­
dawanych w handlu detalicznym.

* ' * *
W dniu dzisiejszym otwarto 

siedem nowych sklepów nocnych. 
Przypominamy adresy: Traugutta, 
Głogowska 72, Hetmańska, Grun­
waldzka (róg Matejki), Gnieźnień­
ska, Głogowska (k. Dworca) i 
Dzierżyńskiego 19. Sklepy będą o- 
twarte w godz. 10—22, a ostatni — 
6—20.

* * /*
Po obniżeniu ceny na cytryny 

(30 zł) do Poznania nadchodzą no 
we transporty tej witaminy C w 
oryginale. Obecny zapas wynosi 
12 ton. Jednocześnie w sprzedaży 
są cytryny w gorszym gatunku 
(obmarznięte, co jest nieszkodli­
we dla zdrowia) — po niższych ce­
nach. (zs)

Informujemy...
Tymczasowy Zarząd Polskiego 

Związku b. Więźniów Politycz­
nych organizuje zebranie infor- 
macyjno-organizacyjne, na któ­
re zaprasza wszystkich zorganizo­
wanych i niezorganizówanych b. 
więźniów politycznych z terenu 
Poznania i województwa. Zada­
niem jego będzie zaznajomienie 
zebranych z uchwałami Rady Na­
czelnej ZBoWiD w Warszawie. Ze 
branie odbędzie się 3 bm. o godz. 
10 w' sali Marmurowej Prez. MRN 
w Poznaniu przy ul. Armii Czer­
wonej (Zamek).S}£ Tjtfc

Klub Dyskusyjny „Zielony Se­
mafor” dziękuje uczniom Techni 
kum Budownictwa Przemysłowe­
go za dekorację sali w dniu spot 
kania wielkopolskich klubów in­
teligencji.

* * *
Uroczysta inauguracja roku

oraz pierwszy wykład Wolnej i
Wszechnicy Robotniczej odbędzie i
się 5 bm. o godz. 17, w sali XVIII
Collegium Minus przy al. Stalin-
gradzkiej 1.

* **
„Wpływ niektórych hormonów 

na przeszczepialnego raka” będzie 
tematem odczytu prof. dr. Kazi­
mierza Miętk skiego z Zakładu 
Histologii Prawidłowej i Embrio­
logii UAM. Posiedzenie, na któ­
rym wygłoszony zostanie odczyt, 
odbędzie się 5 bm. o godz. 19, w 
sali PTPN przy ul. A. Lampego 
27/29.

Teatry
OPERA — godz. 19 „Madame 

Butterily"; POLSKI — g. 19 
„Wieczór trzech króli"; NO­
WY — g. 19 „Brat marnotraw­
ny" (premiera); OPERETKA 
POZNAŃSKA — g. 19 „Wesoła 
wdówka"; KOMEDIA MU­
ZYCZNA—g. 20 „Karnawałowe 
igraszki"; SATYRY - godz. 20 
„Jutro pogoda"; LALKI I AK­
TORA — g. 16.30 „O piesku, co 
chciał być szczotką" i „Jaś 
i Małgosia".

Kina
APOLLO — g. 14—20 „Juliet- 

ta" (franc.); BAŁTYK — g. 10,
14.30 i 18.30 „Czerwone i czar­
ne" (franc., 18 lat); MUZA — 
g. 10—14 „Wczasy z Aniołem" 
(czeski), g. 16—20 „Gwiazdy 
patrzą na nas" (ang.): R1ALTO 
— g. 10—14 „Skarb" (polski), g. 
16—20 „Córka pułku" (austr.), 
WARTA — godz. 9.45, 13 i 14.30 
„Ekran życia" (dokum.). godz.
11.30 i 12.30 „Czarodziejski 
ptak" (bajki), g. 16—20 „Zało­
ga" (polski); TARGOWE — g. 
17 i 19.30 „Sąd Boży" (franc.); 
HUTNIK — g. 17 l 19 „Spotka­
my się na Kasjopei" (duński, 18 
lat); PIAST— g 15 ..Kozioł.mii 
zykant" i „Farbowany lis" 
(bajki), g. 17 i 19 „Mąż dla An­
ny Zaccheo" (włoski, 18 lat); 
ZNICZ (Żabikowo) — g. 13—19 
„Nasz dyrektor" (rum., 12 lat); 
FOTOPLASTIKON — g. 10—22

i „Piękno Szwajcarii".

• Wystawy
Lokal wystawowy PTF (ut. 

) Paderewskiego 7) Wystawa fo- 
> tografil artystycznej.

szot ttzoskaws: za pasem...

...a wiele yospodurstw rolnych nie wgsłalo jeszcze próbek 
ziarna kwalifikowanego do Stacji Oceny Nasion. Zbyt 
późne dostarczenie próbek ziarna może przedłużyć ter­
min dostawy nasion kwalifikowanych do gminnych spół­
dzielni, a tym samym wpłynąć na opóźnienie siewów. 
Na zdjęciu: Pracownice Stacji Oceny Nasion w'Warsza­
wie przy badaniu czystości próbek ziarna kwalif ikowanego.

CAF — fot. Pieńkowski

Jeszcze o projektach studentów
W poprzednim artykule o 

planach poznańskich studen­
tów ze względu na brak miej­
sca pominęliśmy kilka istot­
nych spraw, a mianowicie 
projekty nawiązania do nie­
których tradycji .Bratniaka*'. 
Chodzi tu o prowadzenie 
przez studentów stołówek i 
domów akademickich. Jak 
wiadomo, w stołówkach rzą­
dzi obecnie PSS i to rządzi 
źle, bo jakość pożywienia bu­
dzi sporo zastrzeżeń (wiemy 
coś o tym z własnych do­
świadczeń) . Na razie uczelnie 
nie mogą jeszcze przejąć za­
kładów zbiorowego żywienia 
(jako pierwsze najprawdo­
podobniej wystartują WSWF 
i UAM), ale zrobiono już w 
tym kierunku pierwsze kroki. 
Otóż powstał specjalny ko­
lektyw. składający się z 
przedstawicieli studentów, u- 
czelni i Miejskiego Zarządu 
Handlu. Komisja ta zajmie 
się ustaleniem właściwego

Drobiazgi
o XXVI MTP

20.008 filatelistów będzie miało 
okazję powiększyć swoje zbiory 
podczas XXVI MTP. Projektuje 
się bowiem wydanie nie tylko 
specjalnego znaczka, ale i karty 
pocztowej ze znaczkiem i okolicz­
nościowym datownikiem.

* % *
Kibice sportowi będą inogli o- 

glądać wiele ciekawych imprez 
sportowych w okresie XXVI MTP. 
Najciekawszym spotkaniem będzie 
niewątpliwie mecz piłki nożnej ro 
zegrany między drużynami Lip 
ska i Poznania.

Czerwone, zielone i inne koloro­
we lampki złożą się na piękną 
iluminację Parku im. Kasprzaka 
i Sołackiego w okresie XXVI 
MTP.

Odczyty
Sala Woj. Poradni Przeciw­

alkoholowej (al. Marcinkow­
skiego 21) o godz. 19 odczyt — 
prof. dr. Tadeusza Strumiiły 
pt.: „Trzeźwość a przyszłość 
narodu. Wstęp bezpłatny.

Radio
PROGRAM II 

Fala Poznania 249 m 
15.10 — stanowisko polskiej 

emigracji wobec granic na O- 
drze. 1 Nysie; 35.30 — aud. dla 
dzieci; 16.05 — koncert małej 
ork. śląskiej PR; 16.45 — rep. 
literacki: 17 — gramy w absur­
dy; 17.03 — w sobotnie popo­
łudnie; 17.40 — ulubione frag­
menty Beethoyena; 18.35 — mu 
zyka i aktualności; 19 — nowo­
ści muz. rozrywkowej; 19.30 — 
co nowego zagranicą; 19.45 <- 
Beethoven: Bagatela op. 126; 
20.23 — kronika sportowa; 20.35 
— piosenki hiszpańskie. 20.45 — 
„Zgaduj, Zgadula"; 21.45 — mu 
zyka taneczna; 22.J0 — koncert 
wieczorny muz. francuskiej; 
23 — muz. taneczna; 24 — muz. 
taneczna.

Wiadomości: 5, 8, 7, 8, 8.30, 
12.04, 16, 13.30, 20 i 29.50.

Dyżury pełnią:
Państw. Szpital Kliniczny im. 

Święcickiego (chirurgia i inter­
na), al. Przybyszewskiego 49 — 
teł. 824-17. Apteki: Dzierżyń­
skiego 144. Głogowska 72, Dąb­
rowskiego 78. Rynek Sródecki 
1, A. Lampego 2 i Główna 53. 
Poradnia Przeciwalkoholowa — 
al. Marcinkowskiego 21 — czyn 
na w dni powszednie od godz. 
8 do 20.

UWAGA
kupujący tebizory!!

Wr niedługim czasie zostanie u- 
ruchomiony Poznański Ośrodek Te 
lewizji, wobec czego coraz więcej 
.mieszkańców naszego miasta zao­
patruje się w tego typu odbiorni­
ki. Nie wszystkie jednak znajdują­
ce się w sprzedaży odbiorniki, jak 
nas informuje główny inżynier 
Poznańskiego Ośrodka Telewizyj­
nego — Schreiber, są przygotowa­
ne do odbioru programu poznań­
skiego. Odnosi się to do odbiorni­
ków, znajdujących się w sklepach 
komisowych względnie nabywa­
nych zagranicą. Kupujący jest 
więc przy kupnie narażony na 
pewne ryzyko, nie orientując się, 
czy odbiornik będzie odpowiadał 
warunkom do odbioru stacji po­
znańskiej. Poza tym obsługa skle­
pów komisowych (o czym się prze­
konano) nie jest także zorientowa 
na i nie umie klienta odpowiednio 
poinformować i doradzić mu przy 
kupnie.

Stacja poznańska będzie praco- 
; wać w III paśmie w 6 kanale, z 
częstotliwością nośną wizji 183,25 
MHz i fonii 183,75 MHz. Tymcza­
sem wiele telewizorów (np, „Awan 
gard", „Ekran”, „KWN-49" itp.) 
nie posiada tego zakresu, a ewen­
tualne przystosowanie odbiornika 
do odbioru stacji poznańskiej jest 
bardzo kosztowne i może być prze 
prowadzone jedynie przez dobre­
go fachowca, dysponującego odpo­
wiednimi przyrządami pomiarowy­
mi. Kupujący powinien więc 
przede wszystkim zwracać uwagę 
na to, by odbiornik posiadał za­
kres, umożliwiający odbiór po­
znańskiej stacji.

Tych mieszkańców naszego mia­
sta, którzy nieopatrznie zaopatrzy­
li się już w telewizor nie nadają 
cy się do odbioru programu po 
znańskiego, informujemy, że od­
biorniki te mogą być używane w 
Warszawie, gdzie stacja pracuje w 
I paśmie 2 kanał (59,25 MHz). Po­
nadto w instrukcjach obsługi teie 
wizorów podawane są zakresy po­
krywane przez dany odbiornik

sposobu prowadzenia stołów­
ki, analizując sprawy zaopa­
trzenia, transportu itp., sło­
wem dokona ekspertyzy eko­
nomicznej.

Uwieńczeniem tej akcji by­
łoby przejęcie przez uczelnie 
stołówek z początkiem roku 
akademickiego.

Jednocześnie praca kolek­
tywu pójdzie w innym kie­
runku: wspólnie z kierownic­
twem PSS dążyć on będzie 
do podniesienia jakości po­
traw w stołówkach studenc 
kich.

Na zakończenie jeszcze jed 
na sprawa, z „innej beczki'*. 
Studencki kabaret „żółto­
dziób" mógłby wkrótce roz 
począć działalność, gdyby nie 
brak lokalu. Wprawdzie MRN 
obiecała akademikom dawną 
„Warszawiankę" (doskonale 
nadaje się na ten cel), ale 
mieści sie tam obecnie sto­
łówka MO. MZH gotów jest 
iednak po rewindykacji lokali 
handlowych oddać do dyspo­
zycji milicjantów inne po­
mieszczenie. Wtedy sprawa 
oddania byłej „Warszawian­
ki" studenckiemu kabaretowi 
zależeć będzie wyłącznie od 
MO. która z pewnością wy- 
każe maksimum zrozumie­
nia, (ł)

Nowe zegary 
z Torunia

Ponad 1200 izb mieszkalnych
więcej niż w roku 1956

W ubiegłym roku Z jedno- Ambicją całej załogi jest wy 
czenie nr 2 Budownictwa konać je jak najlepiej. Bódź 
Miejskiego — najpoważniej- cem do tego będzie zdobycie
szy wykonawca w Poznaniu, 
oddał do użytku mieszkań­
ców 2.000 izb. W tym roku 
liczba ta wzrośnie o ponad 
1.200 izb. Skąd ta różnica?

W obecnym roku Zjedno­
czenie wykańcza wiele bu­
dynków rozpoczętych w ub. 
roku. Natomiast w latach po­
przednich większość obiek­
tów rozpoczynano i kończono 
w jednym roku. Podobnie i 
rok bieżący przyniesie rozpo 
częcie budowy 36 domów 
mieszkalnych w różnych 
punktach miasta. Oddanie 
ich do użytku nastapi w 
1958 r.

Najważniejszą inwestycją 
tego rodzaju jest rozpoczęta 
w ub. roku budowa osiedla 
mieszkaniowego przy ulicach. 
Dąbrowskiego i Szpitalnej. 
Powstanie tam do końca 1959 
roku 19 budynków mieszkal­
nych oraz 5 pawilonów usłu­
gowych. W tym roku oddane 
zostaną do użytku pierwsze 4 
budynki o 396 izbach.

Najwcześniej, bo jeszcze w 
końcu bież, roku oddane zo­
stanie do użytku osiedle przy 
ul. Szamotulskiej składające 
się z 6 bloków. W tym roku 
ruszy także budowa trzech 
dalszych bloków mieszkal­
nych na. Dębcu,

Oprócz inwestycji DBOR 
wiele zakładów pracy zapro­
jektowało w tym roku budo­
wę domów mieszkalnych dla 
swych pracowników. M. in. 
PSS, „Stomil", Powiatowe 
Przedsiębiorstwo Robót Dro­
gowych itp.

Zjednoczenie nr 2 po raz 
pierwszy układało plan pra­
cy na ten rok przy udziale 
Rady Robotniczej. Jak nas 
poinformował dyrektor Zjed­
noczenia — Szmaus — przed 
siębiorstwo przyjęło zadania 
na miarę swoich możliwości.

Przed sezonem motocyklowym
Czy ożywi się tegoroczny sezon w zakresie imprez 

motocyklowych*? Na pytanie to trudno w tej chwili 
dać konkretną odpowiedź. Motocykliści walczą bowiem 
nadal z wieloma trudnościami.W wyniku konsultacji prze­prowadzonych z delegatami CSR, Węgier i £SRR, postano­wiono utworzyć ,,Unię Motoro­wą" krajów demokracji ludo­wej. (tp)

Jak donosi nasz korespondent z 
Torunia, w tamtejszej fabryce wo 
domierzy i zegarów, zespół kon­
struktorów opracował nowe typy 
zegarów' kominkowych i ścien­
nych. Nowe modele są bardziej e- 
stetyczne i odznaczają się wyższą 
jakością od produkowanych do- 
tychczas. Obudowa czasomierzy 
kryta jest szlachetnymi fornirami, 
a ton ich jest szczególnie przyjem­
ny. Nowością są także barwne tar­
cze zegarów'. Czekamy na seryjną 
produkcję! (a)

jak największego funduszu 
zakładowego, uzależnionego 
od wyników ekonomicznych.

(an)

Fachowe czasopisma
dla spółdzielców

Po sześcioletniej przerwie ukazał 
się ponownie w sprzedaży popu­
larny niegdyś wśród spółdzielców 
dwumiesięcznik „Przegląd Spół­
dzielczy’'. Popularyzowanie różno­
rodnych form spółdzielczości w o- 
parciu o długoletnie tradycje pol­
skich i zagranicznych spółdzielców, 
wymiana poglądów związanych z 
całokształtem ruchu spółdzielczego 
w Polsce — oto zadania nowego 
czasopisma.

Bieżący numer dwumiesięcznika 
przynosi szereg ciekawych artyku­
łów jak np. o formach organizacyj 
nyeh przemysłu mleczarskiego, od­
budowie spółdzielczości kredyto­
wej, o zagadnieniach nowrej usta­
wy spółdzielczej.

Brak odpowiednich maszyn wyczynowych, a jeszcze więcej — części zamiennych. Najak­tywniejsi, podobnie jak w u- biegłym sezonie, będą niewąt­pliwie żużlowcy. W Wielkopol- sce dyscyplina ta cieszy się bar­dzo wielką popularnością. Ma­my wiele ruchliwych ośrodków, których przodującą rolę od­grywa Ostrów, gdzie kończysię obecnie budowę poważnego obiektu sportowego. Niewiele ustępuje mu Leszno — ,miasto żużlowców", mimo że wielokrot­ny mistrz Polski — Unia spadł do II ligi, c#y Rawicz — sie­dziba mistrza żużlowego Polski — Floriana Kapały. Z dalszych należy wymienić Śrem, Gniez­no, Krotoszyn i Piłę. Poznań, pomimo posiadania wzorowego toru Olimpii na Golęcinie, po­dobnie jak Kalisz, wypadł w ubiegłym sezonie — blado.Odżyła natomiast sprawa or­ganizowania wyścigów na to­rach trawiastych. Należy się spodziewać, że imprezy takie zobaczymy nie tylko w Pozna­niu na Woli, lecz między inny­mi w Kostrzynie, Kościanie (Racot) i Obornikach.
*W konkurencji międzynaro­dowej do najciekawszych im­prez należeć będą wyścigi o mistrzostwo świata, zarówno w konkurencji marek jak i fa­bryk. Do eliminacji zaliczane będą starty w Grand Prix Francji, Belgii, Holandii, Nie­miec, Tourist Tropby i Grand Prix Narodów w Mom-za# Czy w zawodach, tych wezmą udział nasi reprezentanci?Nie wiadomo.Międzynarodowa Sześcio- dniówka Motocyklowa FIM, 32 odbędzie się w dniach od 16 do 22 wx*ześnia br. w CSR. Do startu dopuszczone zostaną rów nież motocykle z przyczepkami. Organizację Motocrossu po­wierzono Anglii (sprężarki w motocyklach zostały w bieżą­cym roku zabronione). Ponadto Międzynarodowy Kalendarz Sportowy przewiduje organi­zację XV Raidu Tatrzańskiego w dniach <xł 1—3 sierpnia bież, roku.Pian kontymentalnych roz­grywek na żużlu w bież, roku przewiduje w strefie skandy­nawskiej w pierwszej elimina­cji udział: 6 Szwedów, 6 Nor­wegów i 4 Duńczyków, w dru­giej eliminacji: 6 Szwedów, 2 Norwegów i 8 Finów. Do fina­

łu wejdzie 8 zawodników z kaź dej eliminacji. W strefie środ­ków o-europejskiej odbędą się trzy eliminacje: 1. w Polsce przy udziale 8 Polaków, i Au­striaków i 4 Czech osłowaków; 2. w Niemczech (Abensberg) startować będzie: 2 Niemców, 2 Finów, 2 Szwedów, 2 Au­striaków oraz 8 zawodników z pierwszej eliminacji oraz w trzeciej eliminacji, która odbę­dzie się również w Nemczech (Oberhausen) wystąpi: 4 Niem ców, 2 Holendrów, 4 Pola­ków, 4 Szwedów i 2 Norwegów.Finał środkowo - europejski odbędzie się w Polsce. Upraw­nionych do startu jest po 8 za­wodników z każdej eliminacji. Finał kontynentalny rozegramy zostanie w Szwecji. Udział w nim weźmie po 8 zawodników z finału środkówo~europejskie­go i skandynawskiego. Posta­nowiono znieść na torach żuż­lowych płyty startowe. Długość torów ustalono na 400 m.
Aa marginesie

rozpasania „koników” przed kinem „Bałtyk”.

Ali Baba, i 40 rozbójników.
Rys. L, Kapezyński

Koło Seniorów Warty
- to dobry ponysi

Przez niemal pięć godzin 
obradowali w salce Zakła­
dów HCP seniorzy KS War­
ta, wśród których, obok dzia 
łączy, znalazło się wielu za­
służonych sportowców i b. 
reprezentantów barw Polski 
m. in. Z. Kosicki, J. Wojcie­
chowski, M. Fontowicz i M. 
Dusik.

Zadaniem powołanego do 
życia Koła Seniorów jest u- 
dzielanie wszelkiej pomocy, 
również materialnej, tak za­
rządowi jak i poszczególnym 
sekcjom. Jednym z głównych 
zadań Koła — jest rozwinię­
cie życia towarzyskiego przez 
organizowanie zabaw, spot­
kań, wycieczek itp.

Do zarządu Koła wybrano: 
Edmunda Szyca, Tadeusza 
Suszczyńskiego, Stefana Pi­
sarskiego, Zygfryda Kosickie 
go i Soberne. (g)

Udostępnić turystom
Jezioro Góreckie!

Jezioro Góreckie leżące w 
sercu Wielkopolskiego Parku, 
Narodowego, należy d.o najład­
niejszych na naszym terenie. 
Dookoła jeziora, prowadzi wy­
godna droga spacerowa, sta­
nowiąca najbardziej uczęszcza­
ny przez ludność Poznania te­
ren wycieczkowy. W czasie o- 
kupacji droga ta została zagra 
dzona drutami kolczastymi, a 
mury otaczające pałac najeżo­
ne tłuczonym szkłem, w celu 
zapewnienia spokoju i bezpie­
czeństwa gauleiterowi Greise- 
rowi. Lata okupacji dawno już 
przeminęły, jednak kolczaste 
druty zagradzają nadal drogę 
do jezioru. Obecnie w pałacu 
mieści się prewentorium Mini­
sterstwa Zdrowia, które zresz­
tą skłonne jest zamienić budy­
nek na inny obiekt z łatwiej­
szym dojazdem. Warto jednak 
pomyśleć o otworzeniu dla ru­
chu wycieczkowego, choćby na 
sezon letni, furt w marach na 
brzegu jeziora. Przy dobrych 
chęciach można chyba tego do 
konać.

Drugą palącą spraną jest 
znajdująca, się tutaj gospoda 
Jeziory. Obiekt ten przejął w 
1946 r. b. Woj. Urząd Bezpie­
czeństwa i urządził tu letnisko, 
ogradzając całość parkanem. 
W ten sposób jeszcze w jed­
nym miejscu zamknięto drogę 
do jeziora. Stan ten nie uległ 
najmniejszej zmianie do dnia 
dzisiejszego.

Czas najwyższy, aby odpo- 
wiednie władze zajęły się tymi 
sprawami i udostępniły zam­
knięte dotąd tereny szerokim 
rzeszom wycieczkowiczów.

Co słychać?
Towarzystwo Wioślarzy „Polo­

nia” w Poznaniu zwołuje walne 
zebranie na niedzielę, dnia 3 bm. 
o godz. 10, na przystani, celem 
dokonania wyboru nowych władz 
i ustalenia kalendarza sportowe­
go. Również w tym dniu obrado­
wać będzie od godz. 10 w sali 
Technikum Budowlanego przy ul. 
Rybaki 17 Towarzystwo Wiośla­
rzy „Tryton”.

Plenarne zebranie Sekcji Lekko­
atletycznej WKKF w Poznaniu 
odbędzie się w niedzielę, dnia 3 
bm. o godz. 16 w sali konferen­
cyjnej WKKF przy pi. Kolegiac- 
kim 17, pokój 536.

Do reaktywowanego w stolicy 
Polskiego Związku Kolarskiego
weszło trzech znanych i długolet­
nich działaczy wielkopolskich. 
Do zarządu — Wincenty Głowacki, 
do Komisji Rewizyjnej — Siód- 
miak. do Sądu Koleżeńskiego — 
Otton Przysiecki.

Koszykarze KS Lech gościć bę­
dą w dniach 9 i 10 bm. w Berli­
nie zachodnim, gdzie rozegrają 
dwa spotkania w „Sportpalaście" z 
Neukdllner Sportfreunde; potem 
udadzą się na dwa mecze do Lip 
ska w dniach 12 i 13 lutego.Nr. 28 — Sir- 6


